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„Exchange Telegraph“ stwierdza: 


Nowy rząd emigracyjny 
bez przyjaciół wśród aljantów. 


Przed ustąpieniem Raczkiewicza. 


Berno, 2 grudnia. Brytyjska agencja „Exchange Telegraph" donosi z Londynu: 

Liczne zapytania w dyplomatycznych kołach Londynu wykazały, że nowy pol- 
ski rząd emigracyjny nie znajdzie w Londynie wielu przyjaciół. Nie czyni się z 
tego Żaunej tajemnicy, że Moskwa nie będzie uważała nowego polskiego gabi- 
netu za partnera, odpowiedniego do rokowań. Wprawdzie Londyn | Waszyngton 
uznają formalnie rząd Arciszewskiego, jednak wszystko wskazuje na to, że nie bę- 
dzie on traktowany z większym szacunkiem, jak ostatnie jugosłowiańskie rządy 
emigracyine Szubaczicza, którego przedstawiciele byli na White Hall przyjmo- 
wani tyko zimno lub wogóle odprawiani. „Exchange Telegraph“ w zakończeniu 
stwierdza, że dobrze poinformowani obszrwatorzy wyrażają opinję, iż w rezulta- 
cle kryzys doprowadzi do ustąpienia Raczkiewicza. 


Agencja Reufera: 


Tylko chwilowe rozwiązanie. 


Arciszewski przypomina o Karcie Atlantyckiej. 


Sztokholm, 2 grudnia Jak donosł agencja 
Reutera, w Londynie zaznacza się silne roz- 
czarowanie z tego powodu, że nolitykam 
polskim nie udało silẹ utworzyć rządu. w 
którym byłyby reprezentewane wszystkie 
grupy emigracyjne. 

Prasa angielska widzi w nowym pelskim 
rządzie emiaracvjnym zdecydowani” krok 
wstecz w sprawie porozumienia sowiecko- 
polskiego. „Times” pisze. że jedynem. co 
dałoby sie powiedzieć o przekształceniu 
rzadu emigracyjnego z wyłączeniem Miko- 
łajczyka i jego zwolenników jest to, że 
krok ten. nacechowany tak wielkiem „za- 
poznaniem obecnej realnej sytnacji i przy: 
ezłych konieczności* można jedynie uważać 
za „chwilowe rozwiazanie“. „T. zw. rząd”, 
który nie umiał dojść do porozumienia ze 
zwolennikami Mikołajczyka i który z dru- 
giej strony odsunął na bok jedyną możliwą 
podstawę. na takiej dałoby się prowadzić 
z powodzeniem rozmowy z Moskwą, we- 
dłuz wszelkiegn prawdonodobieństwa nie 
bedzie mógł wvświadczyć wielu usług w 
sprawie polskiej. Jasnxm jest, pisze dalej 
„Times“, że los Polski da się uksztaltować 
tylko przy ścisłej współpracy I w sojuszu z 
Moskwą. Na nieszczeście wiekszość pol- 
akich polityków w Londynie jest oddana 
ślepo zznbnej i oaławionej tradycji. która 
doprowadziła do tegn, że jedyny przywód- 
ca o pewnej indywidnalnoci musiał nsią- 
pić. „Obecne stanowisko samohńjcze" prę- 
dze] czy później doprowadzi do tego. ż* Od. 
budowa Polski wogóle nie bedzie możliwa. 

W zwiazku z niworzeniem nowego pol- 
skiego rzadu emigracyjnego w Londyuie 
pisze dynlamatyczny korespondent agencji 
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Moskwa nie przestaje atakować 
emigrantów polskicli. 


Sztokholm, 2 grudnia. W związku z prze- 
Kkszłałceniem polskiego rządu emieracyjn" 
go dziennik „Izwiestla" wystąpił z awał- 
towną napaścią na Kwapińskiego I „klikę 
polskich emigrantów” w Londynie, - 

rasa angielska — oświadcza dziennik — 
określiła już Kwapińskiego jako intrvgan- 
ta. który uważa Unję Sowiecką za wroga 
Nr. 1. W dalszym ciagu dziennik wskazuje 
na oświadczenie przewodniczarego lubel- 
akiego kom'tetn Osóbki- Morawksiego. że 
naród meiski wogóle nie Interesu!e sie tem 
kto rwycleju w szernnarh am'!arantów wol. 
ek'rh i nświadeza Że „nlanv reakcji nol 
gkiei unrzeciw nia sie zarówno interesom 
narodu polskiega jak i interesom wszyst 
kich innvch nar ulów miłnisevch wolność” 
Naród polski niezależnie od tego sporu O 
fotele ministerjalne postara słę o „stworze- 
nie niezależnej, demokratycznej Polski", „j 


Reutera, że Arciszewski przypomniał o 
drugiej tezie Karty Atlantyckiej, w myśl 
której niema się dokonywać żadnych zmian 
terytorjalnych, które nie są zgodne ze swo- 
bodnie wyrażonemi życzeniami odnośnych 
narodów. „Jeże li chodzi o sprawę polską, 
jak zauważa agencja Reutera, oznaczałoby 
to odrzucenie linji Curzona, 
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Wstrzymano pochód bolszewików w 


Redakcję rękopisy będą zwracane 
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Po wyparciu bolszewików z ich stanowiska bojow ego na jednem ze wzgórz — wojska węgierskie 
zajmają zdobytą pozycję. 


Womoga się cpót pezeciw Gołszewizmawi. 


Śledząc obecną sytuację, w jakiej znajduje się 
ekspansja bolszewizmu, można stwierdzić, że 
rozmach jego pochodu znacznie osłabł. Po 
wtargnięciu na Bałkany i po usadowieniu się w 
Finłandji napoikał na większe trudności, tak że 
ol -pewnego czasu zmuszony jest do dreptania na 
miejscu. Przyznał to sam Stalin w swem prze- 
mówieniu poświęconem 27 rocznicy rewolucji 
październikowej. Nie zaprzeczył, że przeciwne 
mu siły usztywniły się i stosują nowy opór. 

Faktycznie wałka z bolszewizmem weszła w 


Porozumienie z Sowietami 
pod znakiem zapytania. 


Ubolewanie prasy angielskiej. 


Sztokholm, 2 grudnia. Konserwatywny 
dziennik angielski „Time. zamieścił w dn. 
27 listopada artykuł wstępny, w którym ko- 
mentuje ustąpienie Mikołajczyka, 

W tym artykule „Times" pisze, że usłą- 
pienie Mikołajczyka prawie zupełnie uni- 
cestwiło wszystkie nadzieje taklego ure- 
gulowania sprawy polskici, Jakie zaryso- 
wało słę podczas wizyty Mikołajczyka w 
Moskwias w toku konferzncji Churchilla I 
Edena z marszałkiem Stalinem. Niepowo- 
dzenie to musiało być dla polskiego męża 
stanu cieżkiem  osobisteen  rozczarowa- 
uiem jednak winy z tego powodu nie mv- 
Żnu składać wyłącznie na jego barki. Mi- 
kołajczyk wyteżył swoją całą energię. aby 
donrowadzić do takiego rozwiazania spra- 
wy, którebv „przyszły los Polski oparło 
na silnej podstawie ścisłego sojuszu i 
kompromisu z Rosią. Jego wysilki po- 
krzyżowali i wkońcu udaremnili ci, któ- 
rzy nie zrozumieli że takie uregulowanie 
było konieczne i że w tym celu koniecznem 
iest naprawienie kilku dawniejszych ble- 
dów oraz zrezygnowanie w przyszłości Z 
niektórych hłednvch amb'evj. Przez swo:e 
ustanienie Mikołajczyk dokohał zdecydo- 
waneqo kroku. przez który zrzucił z siz- 
hle wszsłką dalszą oddowiedzialność za 
kurs. Inki mnłr Jego autorów doprowadzić 
tylko do zguhvw”. 

Następnie „Times* ostrzega Polaków 
przed — jak się wyraża — zgubną wiarą, 
panująca w pewnych kołach polskich, iż 
odroczenie załatwienia tej kwestji z Rosią 
mnełoby przynieść Polakom korzystniej- 
as7e warnnki. Zdaje sie, że takie mniema- 
nie dało powód do działań lub raczej do 
harozynnnści Polaków w Tondvuie w cią- 
~n nhiertych dwóch lat To nrzekonanie. 
uf bandeg „mpraroma ze wersety rerl- 
nam) Salss=m] 23 ba Zn paya el nm prawde. 
andat anin, maing fylken Humneczvf. 
tada plratl-omafafa nqlam"""l" nardzlo’a 
turh osńb, które s'e fel oddały. že zaer- 
venia anhfa ranara]a maecarety zarhawnih. 
a nas*apn'" wygra!ą fe morarstwa prze- 
ciwko Rosji. Nie potrzeba dodawać. że rząd 
brytyjski w żadnym wypadkn nie poniera 
takich nadziei i zawsze udzielał tylko o» 


wym. 


glednych, jeżeli nie niepożądanych rad. 
Pomimo wszystkich okolicznośći, przema- 
wiających przeciwko temu. złudzenie ta- 
kie zdawało się jednak utrzymywać w ko- 
łach polskich, a ostatnio ponownie wypły* 
nęło w czacie rozmów na temat gwaran- 
cył, zaproserowanych Polsce. 

O ile wiadomo, Stalin zaproponował 
przyszłe! Polsce gwarancję, dotyczącą nie- 
zależności i nienaruszalności, a Churchlil 
zaznaczył niedawno w izbie Gmin, że rząd 
brytyjski jest gotów przyłączyć się do niej. 
Natomiast odnosi się wrażenie, że pewni 
Polacy w Londynie zażądali gwarancji 
brytyjskiej -1 amerykańskiej. niezależnej 
od gwarancji rosyjskiej. Nie mówiąc o 
tem, że Amerykanie są tradycyjnemi prze- 
ciwnikami specjalnych gwaranecyj europej- 
skich granie, tego rodzaju żądunie było 
zarówno ze względów zasadniczych, jak i 
szczegółowych niewykonalne. 

„Times“ stwierdza, że Polacy stoją dzi- 
slaj wszędzie w ożliczń konieczności przy- 
stosewan'.. pałskiej poHtyr” do bardziej 
praktycznych linij wytycznych niż dotych- 
czas. „Times“ kończy nastenuiseemi slo- 
wami: „Wypełnianie zadania, nad którego 
wykonaniem Mikolajczyk trudził się bez- 
skutecznie, powinno przeknuać jego kole- 
gów, iż trzeba sie pogodzić z istnieiacemi 
faktami i popierać układ z Rosją. Mstąnie- 
nie Mikołajczyka pogłębia przenaść i tru- 
dno spodziewać sie, że inni uzyskają re- 
zultat, którego jemu nie udało się osią- 
gnaćć, 

Barno, 2 grudnia, Konserwatywny dzien- 
nik „Dally Telegraph" pisze w związku z 
utworz: nism nowcgo rządu emigracyjnego 
w Lonynie. że opór nowego gabinetu w kie- 
runku nawi»zania porozumienia z Moskwą 
w myśi iln!f uzgodrionsi przez Mikoła'rzy- 
ra. stennwi w nrak'yce o rzucenia rady. U- 
"siefon: I Pałzkem przez Chit"ch'lla. 

Widoki na lakiś kompromis sowlzcko- 
polski zmnicjszyły się. Trudno snodziewać 
się. aby rząd angielski kruszy! jeszcze 
konje na korzyść tego „uporu“, który wy- 
daje mu się „niezrozumiałym i ezkodli- 

“ 


nową fazę. Nabrała ona nowych akcentów zasłu- 
gujących na baczną uwagę. Cztery czynniki zło” 
żyły się na usztywnienie oporu przeciw bolsze- 
wizmowi, zatłamując mu drogę do dalszego po- 
chodu na zachód. 

Najgłowniejszym wśród nich jest niewątpliwie 
konsolidacja niemieckiego frontu obronnego na 
wschodzie. Na skutek tego faktu armje czerwoe 
ne musiały zrezygnować z forsowania Wisły Í 
uderzenia na rejon krakowski w jednem pocią: 
gnięciu. Silny wypad na Prusy Wschodnie u- 
tknął w improwizowanym systemie umocnień 
polowych urządzonym w szybkiem tempie prze% 
ludność cywilną. Uderzenie skierowane na połu- 
dnie, mianowicie na Węgry, napotkało od po- 
czątku na silny opór, tak że zdobycie Bydape- 
sztu stało się iluzorycznem. Wysiłek podjąty w 
tym kierunku przez tak potężne siły, jak 60 dy- 
wizji strzeleckich i kilka korpusów pancernych 
spełzł na niczem. Żołnierze sowieccy przynaj+ 
mniej już tego roku stolicy Węgier nie zobaczą, 
chyba tylko jąko jeńcy. 

Poza konsolidacją oporu niemieckiego na 
powstrzymanie pochodu bolszewickiego na 
wschodzie przyczyniły się również piętrzące się 
coraz wyżej trudności poząfrontowe, z pośród 
których na pierwszy plan wysuwa się kwestja 
dowozowa. Nie małą wagę odgrywa tu również 
działalność antybolszewickiego ruchu partyzane- 
kiego, który nabrał większych rozmiarów, niż 
się nam to wydaje. W każdym bądź razie bol- 
szewicy odczuwają ciążenie czynnika odległo "i 
na ich operacjach militarnych. Daje się on 
we znaki tem bardziej, że Sowiety weszł; 

w stadjum poważnego wyczerpania materje“ 
go. W prasie zagranicznej, Szczególnie aljunue- 


Niemieckie działo szturmowe posuwa się po dre 
dze, prowadzącej przez przełęcz karpackę, 
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W rejonie Akwizgranu nie powiodła się Bułgarscy żołnierze nie chcą się już bić 
_ aljancka ofensywa przełomowa. 


W Lotaryngji toczą się walki na przedpcłach wału zachodniego. — | 
W Alzacji ałjanci utrzymują nacisk. =~ Nadal sowiecka aktywność 
bojowa na Węgrzech. — Na Wschodzie nieznaczne potyczki. ` 


Berlin, 2 zrudnia. W rejonie Akwizgranu 
nieprzyjaciel kontynuował swe silne ataki 
przeduwszystksen na pólnecny wschód od 
Gaiienkircheńm i na obszarze Hirtgen. Na 
skutck zińecydowańnsgo oporu naszych wojsk 
Znowu posunął się om tylko nieznacznie 
poza swoje pozycje wyjściowe | utracił po- 
nownie 23 czołgi, W szalejącej obecnis od 
17 listopada kitwie formacje nasze nisusi 
cis powsirzymywały prowadzone stale wiel- 
kie natarcia S-ej i 1-ej armii amerykait- 
skioj, a w swałtownych przeciwudorzeniach 
rozbiły wszystkie ruchy przełamania. Lo- 
kalny sukces terenowy przeciwników, który 
w naigłębszem miejscu na wschód od Wiir- 
selen wynosi okolo 15 km, kosztował pół- 


nocno-ainerylkańskie wojska zaczepne wie- | 


lokrotnio wyższe od naszych straty, a po- 
za tm op'aciły go ona dotąd ukytkiem 
przeszło 506 jednostek pancernych. 

Na granicy fotaryńskiej na wschód od 
Sierckha | na wschód od Busendorfu doszło 
do dalszych gwatiownych walk na przedno- 
lu watu zachodniego. Silniejszo wypady pod 
Ssarunion załatnały się przed naszemi po- 
zyciami. 

W Alzacji nasze wojska w dalszym ciągu 
prowadzą ciężkie walki obrenne z forma- 
cjami nisprzyjacielskiami, kióre próbują 
rozszerzyć rejon swego włamania z oby- 
dwu stron Strasskurgu Na wschód od Mar- 
kirch przeciwnikowi udało się głobsze wła- 
mania, Gwaitewna natarcia nieprzyjaciel- 
sklv na południowy filar naszych pozycyj 
górskich na granicy francusko-alzackiaj 
odrzucono, albə powstrzymana. Na obsra- 
rzy Alzacji i Letaryrgji nasze wojska zni- 
szczyły wczeraj 32 niegrzyjacielskie Jedn o- 
stki pancerna, z czego wiele przy użyciu 
„pieści przeciwpancernej“, ' 

W ostatnich dniach odżył ogień artyla- 
ryjsici przed naszemi twlerdzami nad Ka- 
Rałem i Atlantykiem. 

Rejon Londynu, Antwerpii I Leodilum w 
dalszym ciagu znajdował się pod okstrza- 
łem naszych kroni datoksnośnych. 

Osma armja brytyjska wa Włoszech 
środkowych poncownia zaatakowała wczo- 
raj znacznielszemi siłami nasze pozycje w 
Romanii na wschód od Faenra. Natarcie 
powetrzymana jednak Jeszcze na naszym 
głównym polu walki 

Na Wegrzech południowych obsadziliś- 
my nowa pozycje pomiędzy Drawą a gó- 
rami na północny-zachód od Pięciokościo- 
łów przeć któremi załamały się siine so- 
wlasrkie atak! pancerne, Z obszaru Moha- 
cza nieprzyjaciel zawrócił w kierunku pół- 
nocnym i północna-zachodnim | posuwa 
sią na linię Pleriokościołów—Szekszard. 
Kontrakcje wdrożono. W nołudniowo-za- 
fhocdniej cześci gôr Matra nasi grenadje- 
rzy wyparli przeciwnika I zadali mu po- 
ważne straty pndrzas uporczywych walk 
leśnych. Zniszczono arupe sił holszewic- 
kich sttoczong na waskim terenie. Na pół- 
narny zachód ad Krłau odparto nieprzyja- 
cicla przed nawami pozycjami. Ponawiane 
natarcia sowieckie na obszarze Miskolczu 


Wzmaga się opór 


przeciw bolszewizmowi. 
(Dokończenie ze str. I-stej), 


kiej, uporczywie wzmiankuje się, że dziś So- 
wiety tylko dzięki obcej pomocy sa w stanie 
kcniynuować akcje ofensywne. 

Następnym czynnikiem potęgującym dotych- 
©zasowy opór przeciw bolszewizmowi, jest uak- 
tywnienie i reorganizacja „oswobodzicielskiego 
ruchu narodów Rosji“, Rozchodzi się tu o wyda- 
rzenia naprawdę o doniosłym charakterze. 

Wydarzeń tych nie można porównywać z wy- 
padkami znanRemi z czasów wojny domowej w 
Rosji w 1917 do 1920 roku. Obecny zbrojny an- 
tyholszewicki ruch rosyjski jest zupełnie czermnś 
innem, niż -naprzykład akcje „generałów bia- 
łych" rosyjskich, jak Kołczuka, Denikina. Jude- 
nicza, Rermondta itd Kiedy swego czasu akcje 
fe nie były skoordynowane w jedną wspólną 
sprawę. obecnie ruch generała Włassowa stano- 
wi zwartuść pod każdym względem. Dysponuje 
on wspólnem i jednolitem kierownictwem zaró- 
wno politycznym, jak i wojskowym. Różni się 
on również od akcji „generałów białych“ pod 
względem ideowym. Kiedy „generałowie iali“ 
w znsadzie zmienzali do zaprowadzenia ustroju 
carskiego, który, jak wiadomo, nie był do utrzy- 
mania, ruch generała Włassotva przez usunięcie 
nstroju bolszewickiego, nie dąży do reakcji caf- 
skiej, która zresztą od, dawna wśród narodów 
Rosji jest uiepopułarna. Najważniejszym iednak 
czynnikłem ruchu generała Włassowa, jako siły 
antybolszewickiej, jest jego liczebność, która 
równi:ź góruje nad ówczesnemi ruchami bia- 
łych. „Oswohodzicielska armja rosyjska” dyspo- 
nuje nietylko goławemi już formacjami żałnie- 
rzy, który są wypróbowanymi hajowuikami. ale 
przedewszysikiem miljonoweini rzeszami ludów 
rosyjskich, przebywających, czy to jako jeńcy, 
czy rohotnigcy w Rzeszy. "Wśród mas pro- 
wadzi kierownictwo ruchu generała Włassowa 
energiczną akcję uświadamiającą, która rozwi- 
ja się bez przeszkód, gdyż nie napotyka na tru- 
dności, z jaką harvkać się musi Siłą rzeczy ka: 
łdy mich emigracviny. Bojownicy wolnościowe- 
go ruchu narodów rosyjskich występują iako za- 
psłeńcy, twierdząc że przystąpili do walki z bol- 
szewizmem nie w  charakłerze „najemników 
Niemiec", ale jako oswobodzioiele swój właanej 
Biemi, swej „rodini“, Wobec formacji armji ozer- 
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załamały sio Na rółnocny-wschód stam- 
tąd nicprzyjacielskic formacje zatrzyma- 
ły się po nicznacznych sukcesach terena- 
wych, 

Liczne wypady bclszewików pod Bodro- 
glcm I w refonie nadoranicznym wscho- 
dniej Słowacji pozostały bez skutku. 

Z pozostałego frontu wschadniego niu 
zaraportowano o żańnych poważniejszych 
walkach. 

W dniu wczorajszym celem naletów an- 
slornmerykańskiega Jetnictwa terorysty- 
cznsgd były Niemcy Środkowe, obszar 
Radrezńsko-wetsfalski oraz tereny na za- 
chodzie, leżące w pobu fransu. Za dnia 
i w nocy okrzucono bombami miasto Duis- 
burg. Siły obrony przeciwistniczej zestrze- 
Hłvy 30 samolotów nizprzylacielskich, w 
azem 24 czteromotorowych kombkowców. 

W miesiącu listopadzie 1944 roku mary- 
narka wojenna zatoriła 7 statkéw handio- 


wych o łączneł pslemnoścri 35.300 bri. 8. 


kontrtorpedowców, Jedną łódź podwodna. 
6 ścigaczy, 4 ekręty strażnicza i 17 łodzi 
desantowych. Uszkodzeno 8 dalszych pa- 
rowców I 5 ścigaczy. 4 


za holszewików. 


Genewa, 2 grudnia. Dziennik „Croatlla* 
donosi, 29 czionek bułgarskiej Rady Re- 


|gonńcyjnej Pawłow przemawiał w pewnej 


szkple dla oficerów rezorwy w Soflh 
Pawłow oświadczył, że tak oficerowie 
jak i żołnierze armji bułgarskiej nie po- 
winni wogóle myśleć o tem, aby isipizła 
rychta możiiwość zwolnienia ich ze służby 
wojskowej. Takie zdanie czołowego męża 
zaliczającego się do reżimu posłusznego 
Sowietom w Bułgarji dowodzi faktu, że 
wzrasta niezadowolenie w szeregach wojsk 
kułgarskich, stojących pod komendą  so- 
wiəeką. Po ciężkich stratach, jakie ponio- 
sły 3 armje bułgarskie w walkach w Ma- 
cedonji, żołnierze bułgarsey cierpią na ta- 
Ei przesyt wojenny, że nawet Rada Regen- 
cyjna ująć musiała inicjatywę w swe rę- 
ce, aby o ile możności przeciwdziałać roz- 
wojowi wypadków, któryby mógł pograżyć 
Bułgarją ostatecznie w odmety chaosu. 


Byli ministrowie jugosłowiańscy 
zastrzelani przez bolszewików. 


Berlin, 2 grudnia. Koła miarodajne w 
Berlinie eświadczyły, że hrak dotąd jeszcze 
wiadomeści o szczegółach odnośnie do za- 
strzelenia w Belgradzie całego szeregu ©- 
sób przez bolszewików i ludzi Tito. 

Zdaje się. że chodzi w danym wypadku © 


Pochód Japończyków wprowincji Kweiczau trwa 


Wojska czungkińskie wycofują się w popłochu. 


Toklo, 2 grudnia. Jednostki japońskie, o- 
porujaca wzdfuż linji kolejowej Kweiczau— 
Kwangsi, kontynuują obeonie — Jak poda- 
je agencja Domel — po zdobyciu Chin- 
changkiang | Hochim w dniu 22 paździer- 
nika | Hantan w dnlu 2 listopada marsz 
naprzód wraz z tem! lednostkami Japoń- 
skismi, które po przełamaniu się popr 
Limingkuan wtargnęły do prowincji Kwel- 
czau. 
Po odcieciu linji kolejowej w pobliżu 
Chinchangkiang przez jednostki lotnietwa 
japońskiego, japońskie formacje iądowe 
zdobyły na odcinkach Chinchangkiang i 
Elochim 10 lokomotyw. 420 wagonów towa- 
rowych, 121 zbiorników z benzyną i wago- 
nów kolejowych, 76 armat oraz większą li- 
czbę broni i amunicji. 
Agencja Domel donosi z frontu chińskie- 


a: 
W dniu 29 listopada pomimo niekorzys(|- 
nych warunków ai mosferycznych japuńskłe 
bombowce kojows nurkujące zniszczyły w 
Chinach most kolejowy na torze Kwsiczau- 
Kwangsi, 8 km na północ od Tushan w pro- 
wineji Kweiezau. Takim sposobem odcięto 
dregę odwrotną wojskon: czungkińskim, 
które nachodzą obeenie w popłochu na te- 
ren prowincji Kweiczan. 


Przebieg walk na wyspie Morotat 


Tokio, 2 grudnia. Główna kwatera cesar- 
ska opublikowała w piatek komunikat tra- 
ści następulące!: 

Jednostki japeńskia na wyspie Morotal 
zadały Amerykanom ciężkie straty, zwła- 
szcza w walkach wręcz. Zarówno przytem, 
jak i podczas «codziennych ataków, -doko- 
nywanych przez lotnictwo japońskie, Ame- 
rykanie nie mogli korzystać więcej w peł- 
nych rozmiarach ze swych lotnisk na wy- 
spie. 


Formacje japońskie ,„Kamikaze'* 
wciąż atakują dowóz USA. 


Tokio, 2 grudnia. Główna kwatera oe- 
sarska zakomunikowała w piątek: » 

, „Specjalny korpus zaczepny „Kamika- 
ze“ zaatakował w dniu 28 listopada przed 
wybrzeżemn Tacloban grmpę transportow- 
ców amerykańskich i zatopił dwa trans- 
portowce. Jeden dalszy transportowiec u- 
ezkodzona cieżko. Lotnictwo japońskie za- 
topiło w dniu 29 listopada w zatoce Leyte 
jeden transportowiec amerykański. W dniu 


wouej żołnierze i oficerowie ruchu oswobodzł:' 


cielskiego narodów Rosji uważają się nie Jako 
nieprzyjaciele, lecz jako koledzy broni, których 
pozyskać chcą do wspólnej walki przeciw sy- 
stemowi stalinowskiego bolszewizmu. Gzy wobec 
takiego nastawienia nie należy spodziewać się 
podokaych wypadków, jakie od kilku miesięcy 
zdarzają się w Chinach, gdzie po zetknięciu stę 
oddziałów armji Narodowych Chin, wojska mar- 
szałka Cziang Kai Szeka razem ze swymi przy- 
wódcami przechędza, rezygnujac z dalszej wal- 
ki? Z ruchem generała Włassowa zarysowały się 
więc nowe i bardzo doniosłe perspektywy wałki 
z bolszewizmem. 

Niclylko jednak na sektorze wschodnin. wy- 
rosły siły tamujace pochód bolszewizmu. Rów- 
nież i w krajach zachodnich opuszczońych przez 
wojska niemieckie, w których po ewakuacji nie- 
mieckiej bolszewizm zabrał się do roboty, po- 
woli krzepną siły oporu. Owszem panują tam 
jeszcze bardzo chaotyczne stosunki, jak Szcze- 
gólnie we Francji, ale zdrowy element naro- 
dów wzbrania się bolszewizacji. Jaskrawy dowód 
tego dostarcza Belgija. Wprawdzie Me raożna u- 
ważać, że sytuacja w krajach tych już zupełnie 
została opanowana, jest ona nadal jeszcze nie- 
przejrzesta. Niemniej jednak ważnym fenomenem 
jest fakt, że nie bez oporu oddaje się władzę 
komunistom, 


30 listopada uszkodzono jeden dalszy 
transportowiec na wodach na wschód od 
wysp Palau. 


Nalot na Tokio. 


Tokio, 2 grudnia. Mniejsze formacje 
bombowców amerykańskich typu „B 29“, 
stacjonowane na Marjanach, dokonały w 
„EL na 30 listopada ataków na stolicę Ja- 
ponji, 

Jak podaje w związku z tem główna kwa- 
tera cesarska — chodzi tu o mniej więcej 
20 meszyn, które zrzuciły z wielkiej wy- 
sokości pomad gestą pukrywą chmur bom- 
by na Tokio i na prowincję Zizuoka, 
(Wszystkie pożary, które wybuchły w ror 
maitych dzielnicach miasta, zdołano uga- 
sić w krótkim czasie. Ważue pod wzgledem 
wojennym objekty nie zostały trafiuna, a 
również straty w ludziach określa się jako 
zupełnie nieznaczne, 


W zatoce Leyte Japończycy znów 


zatopili okręt linjowy. 


Tokio, 2 grudnia. Główna kwatera cesar- 
ska zakomunikowała we czwartek: 

6 samolotów formacji lotniczej „Yusuku-_ 
ni“ naszego specjalnego korpusu zaczepne 
go zaatakowało w dniu 29 listopada ame- 
rykńskie okręty wojenne oraz inne siatki 
w zatoce Leyte. Dwa samoloty zatopiły 
Jeden okręt llnjowy, a 3 dalsze zatopiły po 
jednym tramsporiowcu amerykańskim. O- 
statni za samólotów zaatakował pewian o- 
kręt linjowy lub krążówmik, uszkodził go 
ciężko i wzniecił na nim pożar. Dwa z po- 
śród- towarzyszących samolotów myśliw- 
skich jeszcze nie powróciły. 


około 100 do 110 osób, miedzy któremi 
zuajdowało się 1l-tu byłych ministrów. 


W „Jugosiawji“ rozpoczęło się 
upzństwowienie gospodarki. 


Sztokholm, 29 listopada. Radjo moskie- 
wskie donosi, że komisarjat dla przemysłu 
„jugosłowiańskiego komitetu oswobodze- 
nia“ w Belgradzie wydal rozporządzenie, 
na podstawie którego upaństwowieniu ule- 
ga 2000 przedsiebiorstw przemysłu i han- 
dlu, różne banki, oraz 80.000 gospodarstw 
chłopskich. 


Rumunja wypełnia 
wszelkie żądania bolszewików. 


Sztokholm, 2 grudnia. Sowiecka agencją 
„TASS“ donosi z Bukaresztu, ża rumuńskie 
ministerstwo wychowania wydało zarządze- 
nie, na podstawia którego stosownie do ar- 
tykułu 16-g0 układu o zawieszeniu broni 
zakazuje się rozpowszochniania map gao- 
graficznych Rumunj] z granicami z roku 
1940, t. j. łącznie z północną BPukowiną I Be: 
sarablą. 

Ponadto ustanowiono specjalną komisję. 


która zajmować się ma badaniem książek 


szkolnych. Zakazane jest używanie starych 
podręczników szkolnych, któreby nie były. 
zbadane przez komisję. 


Nowa fala aresztowań 
w Rumunji. 


Sztokholm, 2 grudnia. Jak donosi a- 
gonctja Reutera z Bukaresztu, w Rumunj! 
rozp słę obecnie „poważna“ fala are- 
srtowań b. przywódców politycznych. 

Wśród 100 aresztowanych dotychezas pọ- 
lityków znajdują się b. rremjer Gigurti i 
b. minister spraw zagranicznych Michaił 
Manoileseu. 

Na temat. aresztowań w Rumunji „Tasę* 
podaje z Bukaresztu, że rumuńskie mini- 
sterstwo spraw wewnętrznych opubliko: 
wało listę 94 członków Legionu „Zelaznej 
Gwardji“, których aresztowano w Buka- 
reszcie, 


Partyzanci greccy żądają 
plebiscytu. 


Sztokholm, 2 grudnia. W ostatniej 
chwili przed demobllizacią Grup operu 
przedstawiciele lewicy — Jak podaje apen- 
cla Reutera z Aten — wysunęli nowe żą- 
dania. á 

M. im. domagaja się oni rozwiązania 
greckich brygad Rimini, będącej regularną 
jednostką w armii greckiej, nozostawienia 
większej części oddziałów „Elaa“, to jest 
wojsk partyzanckich t. zw. „ruchu wyzwo- 
leńczcgo", ora. żądają piehiscytu co do 
przyszłej konstytucji i to w ciagu 2'h mie 
sięcy, a nie dopiero po 6 miesiqeuch, jak 
to zapowiedział premjer Papandreu. 


Czangkalszek nie rozwledzie się. 


Sztekholm, 2 grudnia. Ambasada zung- 
kingu w Waszyngtonie dementujz wiado= 
mość, jakoby Czangkaiszek rozwiódł się ze 
śwoją żoną, a pani Czangkaiszek zamierza- 
ła zamieszkać na Florydzie. 


-Ciężkie walki polityczne we Włoszech. 


Sztokholm, 2 grudnia. Dzłennik „Svenska | Spodziewać się należy we Włoszech w mle. 


Dagbładot" publikuje depesze mówiącą, że 
Jakkolwiek zdawałoby się, Jakoby przesile- 
nie w Rzymie zostało a LLL zliikwido- 
wane pod wpływom orzenia się nowego 
rządu Bonomi'ego, to Jednak nie jest to by- 
nalmniej trwałem rozwikłaniem sytuacji. 
Sprawa hrabiego Sforzy uwidoczniła nie- 
bezpieczne prądy w polityce włoskiej oraz 
glębsze różnice zdań, aniżeliby można są- 
dzió na podstawie oceny powierzchownej. 


Wszystkie te objawy wzmacniającego się opo- 
ru przeciw bolszewizmowi powinuy być brane 
poważnie przez społeczeństwa polskie. Powinno 
ono zrozumieć, że sprawa wcale nie jest prze- 
sadzona.  Niebeżnieczeństwo bolszewizmu jest 
owszem nadal groźnem, ale znów nie do tega 
stopnia, by rezygnować z walki przeciw miemu, 
„gdyż jest to bezcelowe". Należy rozglądnąć się 
w rodzinie narodów europejskich i przypatrzeć 
się ich wysiłkom obrony przeciw zagładzie. Na; 
leży z tego nabrać otuchy do da!szeł walki i 
dostarczyć własnego przyczynku do tej zbioro- 
wej akcji. Możliwości istnieją bez ograniczenia. 
Należy je wykorzysiać Nie mówmy tyle o daw- 
niejszych bohaterstwnch narodu polskiego i czy- 
nach złożonych w obronie Kkułlury i cywilizacji, 
bądźmy pomni ich i w chwili obecnej. Nie za- 
słariaimy się przeszłością, kiedy obecność od 
nas wymaga również czynu, a nie słów, 

YMmrmje czerwone stoją nad Wisłą, pod Kar- 
patami i wkroczyły do puszt węgierskich, usiłu- 
jac zademonstrować potęgę bolszewizmu. Zdaje 
się jednak. że stąd już hie będą w stanie wy- 
stypić do dalszego podhoju Europy. Ale nie wol 
no: się zadowolić zastojem pochodu bolszewie- 
kiego. Należy wroga wyprzeć: i odrzucić. Należy 
uczynić to tem bardziej, gdyż zabłysńęły na no- 
wo wielkie szanse do rozgromienia bolszewizmu 
w zmaganiach wojennych. 


słącach nadchodzących nissłychania clęże 
klej walki politycznej, w której zaintereso- 
wane są tagże w sposób najwyższy motať- 
stwa alianckie, 


Anglja popiera Benomi'ego. 


Sztekholm, 2 grudnia. Z Rzymu nad- 
chodzą wianomości, Jakoby podczas ostate 
niago przesilenia rządu Banoml'ego pad 
koniec ubległeso tygodnia powstała myśl 
we włoskich kołach politycznych, aby mle 
nisteretwa spraw zagranicznych, pozosta- 
lacego swego czasu w rękach samego Bo- 
nomiʻego oddać w ręce hrabiego Storzy. 

W 2-godzinnej korferencji przywódcy 
6-ciu partyj koalicyjnych obradowali nad 
tą kwestja. a nastennie zwrócono się za 
strony włoskiej do ambasadora brytyj- 
skiego Sir Noel Charles z zapytaniem, czy» 
by wyraził sws zgode na taki skład gabi- 
netu. Ambasador angielski powiedwiał ja- 
sno i dobitnie, ża Anglia niecnętnieby po- 
witała taką nominacje. Temsamem "upa 
cały ten projekt. 


Rząd jeszcze nieutworzeny. 
Sztekhelm, ? grudnia. Szef gakinztu rzym- 
skicgo, który ostatnia ustąpił, otrzymał 
wezwania — fak podales ayfncja Reutera — 
od namiestnika Włoch Umborta do utwo- 
rzenia nowego rządu. 
fedług niesprawdzonych wiadomości Bo- 
nomi odpowisdziął odmownie. gdyż socja- 
liści odmówili wsnółnracy. ` . 
Genewa, 2 grudnia. Według donlesienta 
aqgcncii PBau$rra z Rrums, znikły prawns- 
podohnie nedziejc w kierunku utworzenia 
nowego gaklnetu Bonoml'egoe na dstych- 
czasowe! podstawie. - 
Socjelióci w awoim manifeście zarzucają 
Monomi'emu. sabotowanie programu 
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KRONIKA 


GRUDZIEŃ 


Dziś: Bibianny 
Jutro: 1 Niedz. Adw. 


Dzić obowiązuje zaciem- 
j nienie od g. 16.55 do 6.50 


Nabożeństwo dla głuchoniemych. 


W niedzielę, 3 grudniś br. odprawi się nabożeństwo dla 
głuchoniemych z Krakowa ! okolicy w kościele 00. Franci- 
szkanów, w kaplicy Męki Panskiej, o godz. 9-tej rano. Bę: 
dzie egzorta | Msza św. dla młodzieży szkoły powszechnej 
im. ów. Jana Kantego i szkoły dzieci | młodzieży dokęztał= 
cającdj głuchoniemej, a potem krótkie kazanie dla głucho- 
niemych. Spowiedź głuchoniemych w sobotę od godz. 5—7-ej 
popołudniu oraz przed Mszą św. 
| na ESEJ 


Ze scen i estrad Krakowa. 


Sokota, 2 grudnia 1944. 


Stary Testr (Zrzeszenie Artystów Scen Pelfkich), plac Szcze- 
pański 1, gedz. 17: Dramat T. Ritinera „W małym 
domku”. 

Rrakewsk! Pelski Testr Kakiełek, Stradom 15, godz. 17: 
Rewfja warszawska „Cedziennie © 5-tej"". 

Kawlarnin Teairaina, Szpitalna 38, gedz. 17: Wieczór pią: 
senki — Wawa | Kerel Nanusz. 

Knwiarala „,Pan!”, św. Jana, geor. 17: Aliaa Skubnieweka 
(art. warsz. teatru „„Komedja”*) — melerecytacjo. 


Niedziela, 3 grudnia 1944, 
Pliharmenja G. G. (kino „Urenia”'), gedz. 10.30: VII. Ken- 
, Ceri. Symfeniczny. Godz. 15.30 (Błękitna Sala): 
Końitrt terteplanew? Maliny Czerny-Stefańskiej 4 prel. 
Ludwika Stefańskiega. 

Stary Teatr (7rzeszenie Artystów Scen Palskichy, plac Szcze- 
pański 1. Godz. 12: Trzeci Poranek artystyczny. Gadz. 
14.50: Powtórzenie Trzecicge Peranku ertystycznege, 
Godz, 17: Dramat T. Rittnera „W malym demka” (po 
raz ostatni). 

Krakowski Pełski Teatr Kuklełek, Stradom 15. Godr. 11: Kom- 
eert popularny. Gadz. 17: Rewja warszawskn „Cae 
dziennie e piątej". 

Kawiarnia Teatralna, Szpitalna 38, godz. 17: Wieczór pile- 
senek — Wawa | Karel Hanusz. 

Kawiarnia „Pami, św. Jana, godz. 12: Alina Skabaieweka — 
melerecytącje. 


* 
VII. Koncert SP orny 
Filharmonii G. G. 

Gm) jutro, o godz. 10.30 odbędzie się w Filharmonii G. ©. 

(ala kina ,Uranja") VIL Koncert Symfoniczny. 

Orkiestrą Filndrmonji dyrygować będzie Adam otłycki; 
w programie: Moniuszki uwertura do opery „Bajka”, Ken- 
tart wiojonczelowy Haydna; „Powitanie Krakowa”, kompo- 
zycja mensa Pfitrnera i VII. Symtenja Beethovena. 

Jako Ssalista koncertu wystąpi prot. tudwig Heelschèr 
(wiolonczela). 


k 
Trzeci Poranek artystyczny 
w Sfarym Teatrze, 

W niedzielę w Siarym Teatrze dwukrotnie, ti. o godz. 12 
w południe | o 14.30 (2.30 popoi.) odbędą się wtełkiu œt- 
dowiska artystyczne w układiie Tymoteusza Ortyma. 

Uśzłał biorą znakomici artyści Teatrów  Wnrszewskich: 
H. Chodakowska, 1. Gadejska, X. Grey, K. Kłossówna, 
L. Firize, W. Jinkowski, S. Miszczyk, T, Ortym i P. Szcze- 
Póński, uraz orkiestja K.. Turewicza. 

Cełkowicis newy pragram zawiera m. in. arie z eper 
„Legende Bałtyku", „Janek“, wesołe piosenki, „tańce, pa- 
rodje, skecze:  ,.Lunatyczia”*, „Oto kobieta" i „Skandal 
w „Holfywuod'* oraz recytacje. 


* 
Koncert muzyki religiinej. 

(m) Przypominamy, że jutro, tj. w uledzielę. © godz. 15, 
w kościele ów. Agwėičszki (ul, Dietla 30) odbędzie się kon- 
çert muzyki religijnej z udzialem prot. Stanisława Miku- 
szewskiego (skrzypce), Malana Demara (śpiew), oraz Stani- 
sława Kiszy (organy) W programie uajcenniejsze ntwory 
z dziedziny muzyki religijnej. - 

Czysty dochód z dobrowolnych datków. przeznaczony jest 
na rzecz wysiedlonych z Warszawy artystów. 

Kościół będzie ogrzany. 
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„GONIEC KRAKOWSKI“ Nr 284. Niedziela, 3 grudnia 1944 


Melodje przedświąteczne. 


— Co się tam pan patrzysz na ówieci- 
dła! Kup pan mąki! Bombki nie zdążys? 
pam nawet na drzewko zawiesić, a już 
dzieciaki potłuką. z 

= mo fo ule kk 

— To po jakie licho stoisz przed 
tym kramem?! Kup pan maki. Jons upie- 
cze struclę i będziecie mieli na cale święta. 
— Kiedy nie mam żony... 

— To pe co pętasz się pan iutajł! Ale 
co bie będziem kłócić kup pan mąki i daj 
pam ma warezawskie dzieci. Bedą mieli 
świeta. jak się patrzy. 

Właśnie oglądam zabawki na choin- 
kę dla dzieci sąsiadów. Warszawianie... 
— To kup pan zabawki i mąki... 

Nie doczekałem końca, więc nie wiem 
co zostało zakupione — zabawki czy mą- 
ka. Byłem bardzo ciekaw, ale spróbój stać 
na tandecie przez dłuższy czas w błocie pn 
kostki. Bo ulice krakowskiego targowi- 
ska, popularnie zwanego tandetą, chyba 
nigdy nie wysychają. No i warto szerzej 
spojrzeć na wzrastający ruch przedświą- 
teczny. 

Ozdoby choinkowe. 

Coraz więcej ukazuje się choinkowych 
świecideł, Złocą się, erebrzą i czerwienią 
bombki“, wyciągają swe strzeliste ekrzy- 
dła ku miebu papierowe anioły. Zabawne 
to, że można kupić anioła, nosząc same- 
mu przyziemną powłokę szarego, grzeszne” 
go człowieka. 

Ludziska kupują i 


1 ła aby móc 
pić, a wszystko to odbywa eie pod gna- 
em nadchodzących świąt. Wzrastające 
już lekko nasilenie w handlu daje sie zau- 
ważyć nietylko w dziale okolitzmościo- 
wych zabawek. Każdy chce jakoś wyglą- 
dać po ladaku w Świeta, więc ten ezuka 
butów. tamten epodni i t. d. p 
„Tandeta jest bardzo żywotnym, ale nie 
jedynem miejscem handlu. Dia wytbreć- 
niejszy: i zamożmiejszych kupujących 
stroją swe wystawy sklepy śródmieścia. 
one już przybrały się w: świąteczną eza- 
te. 
Coraz więcej zabawek pojawia się w wi- 
trymach aklepowych. Oto jedma z nich: 
Po środku duży, drewniany, żółty koń na 
biegunach. Z prawej strony rząd laleczek. 
będący widomym znakiem braku war- 
szawskiego przemysłu  zabawkąrskiego. 
ylko główki lalek, a właściwie twarzycz- 
i, wykonane są ż masy — noszta z mate- 
rjału nie przedstawia eię zbyt EEA 
Z lewej strony w szeregu „idą* Mikołaje. 
Z drzewa, z choimkami na ramionach, ale 
pomysłowo wykonane. Na ściankach wy- 
stawowych wiszą arkusze wycinanek 
lalki, wierzęta i wojsko. 

Przed wystawą, z noskiem prawie że 
przylenionym do szyby stoi chłopiec. Octy 
z zachwytam wpijają sie w żółtego konia. 
Wkońcu odrywa na chwilę wzrok od „ru- 
maka*. aby spojrzeć na matkę i zawołać: 
— Mamo, kup mi tego konia! 


Od św. Mikołaja. 


— Trzeba napisać list do Świętego Mi- 
kołaja, może przywiezie! — odpowiada 
matka. Chwile chłopcz rozważa W 
swej głowinie tę koncepcję, poczem mówi: 


— Mówiłań, ż6 Mikolaj przyjeżdża na 
saniach, a przęcież nie ma śniegu! 
Będzie i śnieg. syneczku. k 

Malec zairoskany spogląda w niebo i 
jakoś daje sie odprowadzić od wystawy z 
fascynującym go koniem. 

Ida i ja. Spoglądam na ulice, na któ- 
rych wkrótce zagoszczą pierwsze w tym 
roku choinki. Przyniosą one z soba nie- 
tylko nastrój świąteczny, ale i świeży. 
jędrny zapach polskich lasów. Pierwsze 
choinki! Któż przejdzie obok nich oboję 
tnie? Czyż każdemu z nag nie przypomną 
ome czasów własnego dzieciństwa? Wła- 
śnie dlatego, choćby najmniejsze „drzew” 
ko* znajdzie się w każdym domu. 

Ogólaem miejscem wędrówak po „pre 
zetny* są jak zwykle Sukienmice, Rzeczy- 
wiście tutaj nastrój świątecznego „kupo- 
wauia* jest już w pełnem nasileniu. Ọy- 
wile, dzieci. wojskowi i gprzedawcy — 
wszyscy zajęci wybieraniem upominków. 
Jest w czem wybierać i dlatego tak tru- 
dmo zdecydować się. 

Regjonalizm wywiera charakterysttycze 
ne piętno na typie sprzedawanych przed- 
miotów. W osziklonych witrynack kramów 
miniatury ślicznych krakoówianek i krako- 
wiaków w ewych barwnych strojach. O- 
bok szachy będące areydziełem pracy rę 
kodzielnika, Albumy. pióra, bluzki ręcenie 
haftowane, zabawki, kosze... Trudno wyli- 
czyć wszystkie nagromadzome, ku poku- 
sze kupuiacych, skarby rzemiosła okręgu 
krakowskiego. 3 

I mów ulice miasta... Przed wystawami 


zs 


Zaginął chłopiec. 


Siekierski Adam, let 13, SM- 
mieszkały Kraków-Poqzórze, ul. 
Zamknięta 10, wyszedł z domu 
dnia 29 listopada br., o godz. 
10 przedpołudniem i dotąd nie 
wrócił. 
średniego. włosy jasne, oczy 
duże niebieskie, ubrany był: 
spodnie długłe nesciarskie czar- 
ne, Dluzkę (wiatrówka; czarną 
zepinaną na błyskawiczny ZA- 
mek z przodu, miał na sobie 
czapkę nar- 


niebieski pulowet, 

O ciarską Szarą, z przypiętą SZA- 

Š rotką, półbuty czarne i poń- 

0 z czochy bronzowe, Zaginiony miał 

przy sobie teczkę ceratową popicietą z książkami, oraz le- 

gitymację szkolną 7-mej klasy szkoły powsz. Nr. 27, przy 
ui. Józetińskiej 10. 

Ktokolwiek wie o jego pobycie, Inb widałał go gdziekol- 
wiek, proszony jest gorąco o powiadomienie ziozpaczonych 
rodziców pod wyżej podanym adresem, lub na najbliższy po- 
sterunek Policji Polskiej. J 


Kronika żałobna. 


W ostatnich dniach zmariy na tereni Krakowa uastępojące 
soby: Franciszek Kałacz, em. pracownik miejski; Michal La- 
chewicz, urzędnik, lat 49; Pietr Wawszczyk. monter, lat 61; 
Joanna Kostrzewska, wdowa, lat 76; Aleksender Suder, eme- 
ryt, let 79; Helena bar. Lesserowa, iat EQ; Anna Kuczakewa, 
wdowa, lat 59; Franciszek izkra, urzędnik sądowy, iat 54; 
wiinelmina Dyszkiewicrowa, wdowa, lat 67; Marja Mallke- 
wska, wdown, lat 84, Elfryda Trammer, wdowa, lai 52; Marja 
Fegelmannowa, wdowa, lat 78; Adam Zeczkowski, rymarz, 


jat 21; Stanisław Fllipkiewicz, inż.-archirekt, lat 59; Anna | 


Bukajło, emer. urzędn. przw., lat 72; Marja Wieczerkiewicz, 
wdowa. lat 72; Marja Schnełkartowe, lat 08; Stanisław Tu- 
rek, lat 37; Winceata Drucka-Sokollńska, emer. nauczyc Elka, 
iat 80; Zofła Kazlmierzewa de Gautier, lat 81; Marja Kusila- 
kewa, lat 66. ` 


Zaginiony byt wzrostu“ 


“v 


grupki ludzi. Im mniej pieniędzy w port- 
felu. tem więcej neca człowieka wysta- 
wiaue w witrynach przedmioty. Frzed- 
świąteczny nastrój już jest, — a lada 
chwila zjawią się choinki jeko zapowiedź 
nadchodzących świąt Bożego Narodzenia. 


Kącik szachowy. 


Nr. 43 (110). | 
(hr. K.) Kraków, 2 grudnia. 
Zadanie Nr. 301. 
Problem Bristolski, 


Frank Healey (1. nagroda w konk. probl, w Bristolu 1861) 
Czarae: KC5. Gb5. $b7; piony: a4, c4, f4, g7 (7). 
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b 
Białe: Kh2. Hgs, Wail, 
d2, 66, g2 <12). 


d f b 
13, eal, $06, f7; piony: a3, C3, 


MAT w 5 POGUNIĘCIACH. 


- Aljechin atakuje. 

W tarnieju w Hastings 1037 r. po kilku pierwszych rufie 
dach było widocznem, że walka o pierwsze miejsce rozegra 
s% między Aljechinem a Pine'm. W pierwszych 7 rundach Fine 
wygral wszystkie partje, Aljechin miał *: p. mniej, Szczy= 
towym putktem napięcia była VIII runda turnieju, w której 
starli się obaj rywale: Aliechin i Fine. Ponieważ Fine stał 
w tabeli o t/s p. lepiej, Aljechin musiał tę pariję wygrać — 
i wygrał. 

Poniżej ta typowo Aljechinowska partja. 


PARTJA NR. 302. 


Białe: Dr. Aljechin Czarno: Pine 
Hiszpańska. 

1. e2—e4 07—e5 20. Wal—cl Hc7—=b7 
2. sgl—13 9b8—%6 21. a2—a3! g7—E6? 
3. Gi1—bs a7—80 22. SI5—h6 t GIBXh6 
4. (hii—e4 Sg8—10 23. Gg5SXhi $c6—4d4 
5. 0—0 G18—%87 24. Wci—dl b5—b4 
6. WIl—el b7—b5 25. 12—f4 08X14 

7. 0a4—b3 d7—d6 26. HgiX14 b4Xa3 

8. c2z—c3 S04—45 27. h2Xa3 Wc8—-c3 
9. Gb3—c2 c7—c5 26. Ha4—f2! Sd4—€B 
10. ds—dś HaB—-c7 29. as—a4 WaB—c8 
11. Sbl—d2 0—0 30. Wel—fl Wc3—c7 
12. Sd2—11 Qc84—-g4 31. Wdl—bi Hb7—c6 
13. S11—e3! Gg4x13 32. a4—a5! Se8—C52 
14. Hd1X13 c5Xd4 33. Q63—c4! Hc6—d7 
15. Se3—f5 d4Xc3 34 Hr2—82 Sc5e4 
16. Hi3Xc3 WI6—c0 35. WI1X17 Hd7Xf7 
17. Hc3—g3 Ge07—4 su. QAc4Xi7 wc7X17 


. (c2—43 $ga5—€6 37. Ha2—e6 
. 6c1—g3 S16—e8 Czarne poddały» 
ROZWIĄZANIE 2-CHODÓWKI M. WRÓBŁA NR. 299. 
1. Ng4>s2i 
* 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 
Na zapytania PT. Szachistdw odpowiadatny, 26 p. M. Wró- 
bel przebywa obocnie: Bieżanów, Koloaja 412. 
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D. ŻETYŃSKI. 


Św.Mikołaj nadchodzi... 


W niebie ruch niebywały. Każda ówię- 
ta, czy świety, archanioł z pierwszego 
chóru, czy zwyczajny aniułek — krzątają 
się przy przygotowaniu niespodzianki do- 
brodusznomu św. Mikołaiowi, Wszak zbli- 
żają się jego imieniny. Bo też dziwną mi- 
łością darzą go nietylko dzieci na ziemi. 
ale i duchy święte. A siwobródy święty 
chodzi do Przedwiecznego i prosi... 

Blava Go o łaskę dia ludzi. a 'eźczegol- 
nie dla dzieci. Tyle ich biedaków hez da- 
chu nad głową. bez ojca czy matki, tyle 
sierot. tyle nedzy!... l 

I rozbrzmiewaja przecudne pienią, prze- 
piekne śpiewy błagalne — na uproszenie 
pokoju na ziemi. Echo ich rozchodzi się 
po całem niebie, jak ono wielkie i szero- 
kie. Rozśpiewaly się dziwnie duchy uie- 
bieskie, a melodja plyne i płynie... Błagal- 
nę pienia końca nie mają ni granie. Echo 
tych pieśni zda sie dochodzić Bu ziemię. 

Rozpromienione widać oblicza*starszych. 
błysk radości skrzy się, zawita na chwilę, 
zagości w ich źrenicach. Lata dziecięce I 
beztroska mlodość zadrzaja na atrunie 
serdecznej... Matka ukochana. ojciee tro- 
skliwy. św. Mikołaj w ich dzieciństwie i 
weromniania ź tym dniem zlączone. Wspo- 
mnienia. jak sen czarowny minionych lat, 
których nie za!rze ni najholeśniejsze ua- 
wet przeżycie. Urok tyeh wspomnień, bgi- 
ka lat minionvch, bromieninią i odhijają 
sie, iak w zwierciadle w cząstee ich ša 
mych. — a przedewszystkiem w duszach 
ich dzieci, 

Ileż w ieh maleńkich serduszkach mie- 
ści sie wiary i niekłamanej radości. Roja 
i marzą we snach i na jawie o tym dniu. 
kiedy św. Mikołaj do nich zawita. W oczę- 
tach irb iskrzy «ie pragnienie zohaczenia 
tego świetegn z czymś dobrym smacznym. 
cienłvm W każdtm panu z siwa broda. czy 
to w tramwaju. na ulicy. czy na Plantach 
— widza św. Mikołaja. Patrza tylko. kie- 
dy ten wyciaznie reke z kieszeni i da coś 
elodkiego... 

I płyną prośby dzieci 3 Warszawy, Kra- 

i 


+ 


i 
kienk 
choć 


kowa czy Lwowa do dobrodusznego Miko- 
łaja. Prośby gorące, proste, a szczere. Du- 
żo próśb, bardzo dużo, tysiące, miljony... 
Wszystkie wierzą bezwzględnie, że coś do- 
staną w dniu 6 grudnia. A tyle braków ma- 
ja«. Wojtek z Warszawy prosi o knrtkę, 
Jaś o ubranko, Krzyś o buty, Klara o su- 
ienke, mały Wiktorek o konika, Halinka 

oć trochę cukierków, bo już dawno ich 
tie! jadła. Marek o żołnierzy, Stefunia o 
laleczkę. A tych Zbyszków, Józiów, Lesz- 
ków, Marysiów, Andrzejów — tysiące! 

Zdziś z Wilna prosi św. Mikołaja, by sią 
mpi zobaczyć z mamusią w Krakowie, A- 
das ze Lwdwa z babcią... Próśb mnóstwo, li- 
stów bez liku.. Ma co robić święty Staru- 
szek. Chciałby zaspokoić pragnienia wszyst- 
kich i tych, co go wyglądają i tych. co w 
niego wierzą. Wszystkich odwiedzić pragnie 
i każdemu dać jakiś upominek. Smutnych 
pocieszyć, innym łzy osuszyć, ©ierpiącvn | 
ulżyć, stęsknionym włać w serce otuchię. | 
wątpiaeym dodać nadziei i wytrwania. Do | 
wszystkich pragnie przyjść, wszystkich od- 
wiedzić — starych, młodych i tych maleń- 
kich. Nikogo nie onuścić, nikogo! Wszysey | 
dziś nań ezeksją, wszyscy go z utesknie , 
niem wygladają. 

Bieży wiee Starowina co mu sił starczy w. 
te i ową strone. I 

Ruch. zgiełk, porączkowa wre praca, Cza 
sn niewiele. a tu tyle jeszcze do obmyśieria 
do zrahienia. uszycia i opakowania!.. Na: 
wszystko bystrym okiem patrzr. wszystkie 
go nilnnje. Gdzie sam nie może nóiść, tam 
naśle swoirch Ślicznreh. skrzydlatych aniol 
ków. bv o niezym nie zapomnieć, Ochocze 
snełniaią polecenia aniotkowie. bardzo che! 
nie i ciesza się. że moga sie przyczenić da 
radości innvch. Do wszystkich miast i mia: 
ateczek pójść musza, dn wszystkich dzieci. 
Tu waza nończoszki dla Zosi. tam hnoiki 
dla Władzia, ówdzie cienły szalik dla Wie 
ala. czasem Jakaś unragnioną zabawke dia 
malega Kazia Każdamn coś woła pol po 
Inazka, kaśdamn radnśić mnsza w tem dniu 
zwyrawia Oha nirabinka elndrnre jahln- 
wak ozy orzechów — brie hvł iakiń pada 
rak, 

Jest o czem myśleć — biadzi sie wie- 
ty. o tak! A ueleszyć przecież wszystkich 
trzeba! Czasy es ciężkie, to prawda — woj- 


na! Tak trudne zdobyć niejedno. Tak, na- 
wet dla mnie, myśli święty. Ale mam prze- 
cież poparcie samego Stwórcy. On mi po- 
może, on skruszy nawet najbardziej obo- 
jetnych na biedę bogaczy, on ich zmusi do 
zajęcia się biednymi i upuszczonymi brać- 
mi. Wierzę, że zaopiekuje się malłuczkimi i 
dopomoże sprawić im odrobinę radości, Cóż 
ci ludzie winni, że im bieda dokucza, a 
szczególnie te małe niewiniątka! 
ED 42. e > 


mi 


Tak rozmyśla św. Mikołaj i patrzy się 
z wysokości na ziemię. Coś go w oczy za- 
swędziało od tych myśli i patrzenia w dal. 
Poczuł, że w stare oczy jakby go ukłuło. 
Trze i trze, aż łzy popłynęły. Widzi, jak da- 
dzia z Bożenką stoją przed wystawą ekle- 
powa; oglądają ją. pokazują paluszkami na 
słodycze i rozprawiają: . E 

— Jak myślisz Jadziu, przyjdzie do ciebie 
św. Mikołaj? De mnie napewno przy jdzie, 
z całą pewnością coś przyniesie. Przecież 


' el 


kuchni, lekcje obrabiałam, na wywiadówce 
nauczyciele eię nie ekarżyli na mnię.. więa 
jakżeby nie przyszedł? Tak się cieszę już, 
tak strasznie cieszę, że nie masz pojęcia... 
Nie mogę wprost doczekać tego dnia! Wie 
rzę, że dostanę wszystko, czego pragnę. A 
czego pragnę, wszystko bedzie w liście do 
św. Mikołaja pod poduszką schowane... 
Eece, czy aby nie zapomni ów. Miko- 
laj? — wtrąca Jadzia — przecież jest tyle 
dzieci na świecią będzie to o wszystkich 
pamietałt Aknrat wie, że Bożena mieszka 
w Krakowie przy ulicy Uroczej 64, była 
grzeczna itd. 

— Właśnie, że przyjdzie! — przerywa jej 
gurąco Bożenka. -- Przyjdzie, zobaczysz! 
A zresztą, jak nie wierzysz, to nie wierz, 
ja wierzę i już. j 

Podobnie niejeden braciszek przókomarza 
się z drugim w domu, czy przyjdzie św. Mi- 
kołaj do niego, ezy nie, czy co przyniesie, 
i co. A Święty z wysokości patrzy na dzie- 
ci i przys.uchuje się ich rozmowie. Gła- 
szcze dłnga, siwą brode i rozważa. Zasta- 
nawia się chwilę, pokiwa głową, poczem 
znowu myŚli... 

— No, proszę jakże tu zaufanie we mnie 
peja tych maluyczkich zawieść? Ja- 
kże pozwolić, by te dzieciny miały we 
mnie wiarę stracić? O niel Przyjdę do was 
kochane na pewno, możecie mi zaufać. Qzy 
będzio zawieja śnieżna, <zy zawierucha, 
przyjde Kłopot mam tylko wielki, dzie- 
kochane, bo pozmieniałyście adresy. 
Tyle dzieci wyjechało z Warszawy z ig- 
nych miast i rozproszyło sie po iunych 


| miastach, miasteczkach i wsiach. Trzeba 


je odszukać. Tyle biedaków pogubilo swe 
mamusie i ojca, tyle na obcej opiece! Mn- 
sze zobnczyć, jak te biedactwa żyją! Może 
płaczą z głodu czy zimna, może tęsknią 
za rodzicami? Trzeba im pomóc, koniecznie 
pontóc. Pamiętajcie dzieci, byście się wa- 
szemi kolegami zaopiekowali. Nieszczęście 
je spotkało, Straszny los dotknął, obowiąs 
zkiem waszym jest podzielić się z niemi 
isprawić im radość w tym dniu... - 
Maluczko bowiem dzieci, maluczko ma- 
łe, a wieczór ten nadejdzie. Leżąc w łóżecze 
kach, słodko śnijcie moi mili, bo św, Miko- 


byłam grzeczna, mamusi pomagałam w i laj już, już nadchodzi.. 
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Uwaga! 


Koncert 


najlepszego zespału muzycznego 
Krakowa 


uwaga ! 


PILESKI TADEUSZ 
SYSKA KAZIMIERZ 
LANGER WITOLD 
KLUCZNIOK ALOJZY 


w każdą sobotę | niedzielę od 
godz. 14 do 19 w przytuilnych 
salach 


Restauracji 
HOTELU MULLERA 


ul. Krakowska 1. I. p. 
| Lokal dla publiczności polskiej. 


Niedziela 


REWELACYJNY 
WIECZÓR ` 


Karol Hanusz | Wawa 
wystąpią 
w Kawiarni Teatralnej 
Szpitalna 38 


Prosimy o wcześniejsze zamawianie 
stolików. 
Dyrekcja poleca Szanownej Publicz- 
ności znakomitą kuchnię araz wszel- 
kie trunki, 
Ż a 


BIURO 
Spedycyino - Transporiewe 


>ATLAS? 


Wł. Józet Urbański 
Kraków, Szewska 25 
Tel. 182-09 


wykonuje: 
zwózku miejscowe magazynowa- 
nie — inkasa — przewó7 wagonami 
zbiorawymi — transporty zagran:cz- 
ne atraz załatwia wszelk:e czynność 
wchadzące w zakres spedycji. 


Stała komunikecja samochodowa 
z Czestochową. 


KilIMY, GUWANY. ceny nisse 


Kraków Długa 23, Sklep Klllmów. 


Perskie breltszwauncowe 
czerne futre luźne, piękny 
model — sprzeda 
„Gentrokomi$” Kraków, Grodzka 9 


duży wybór tuter męsk:ch, damskich 
oraz innych rzeczy. 


Ozdoby choinkowe 


poleca: 
KRAKÓW, UL. KORDECKIEGO 5, m 21 


Tkackie przybory 


niclelnice, płochy, czótna ł t. p. 
Fima 
H. Rafalski, Kraków, św, Marka 5. 


Św. Mikołaj 


odwiedza grzeczne dz ec 


w wykonaniu artystów krakowskich. 
Zgłoszenia przyjmuje cały dzień 


Kollektura Pl. Dominikański 2 


Ma Sw. Mikołająi na Gwiazeę 


wielk: wybór praktycznych podarun- 

ków: żyrandole piękne, lampk: noc- 

ne i dekoracyjne, kompiety cho nko- 

we, grzejniki elektryczne i t. p 
poleca 


D/H. CENTRALA SW ATŁA 
Kraxów, Dietla 35 — Tei. 167-27 


(Dojazd tramwajem Nr. 1) 


Praktyczny upominek 
„OKULARY” 


na św. Mikolaja 
G. z firmy 
„VDIGT" — Kraków, Mikalajska 20. 


Komis- kraków 


Grodzka 39! 


tutra, 


Najtan:e| sprzedajemy iisy 


e tuterke 
dziecięce swetry, ubrania płaszcze 
bieliznę ' kapce 


— Welk: wybór 


Bar Warszawsii 


pod firmą 
»Chodź Kolego 
na... Jednego" 
zapiasza P.T Gości 
do nowo -otwartego 

lokalu a 


w Krakowie- Dębniki 
ul. Barska Nr. 5 
FABISZEWSKI i MICHURA 


ARGE" * 


a TOWREZ, Zad I + LIMA 


„GONTEC KRAKOWSKI“ Nr 284. Niedziela, 3 grudnia 1944 


Obwieszczenia różne 


OBWIESZCZENIE " """* 


wybuchu chelery dreblu w 
mieście Krakau. 


Z dnia 28 ilstepada 1944 r. 


Stosownie do $ 385 rozporządzenia wykanawczega du rozporządzenia z dnla 
22 „sierpnia łv27 r. a zwalczaniu zaraźliwych chorób zwierzęcych z dnia 9 sty- | 
cznia 1928 r. (Dziennik Ustaw Rzeczypospolitej Polskiej Nr. 19 poz. 167) podaję 
do wiadomości, że na terenie miasta Krakau — przedmieście Kobierzyn — stwier- 


dzano cholerę drabiu. 
Krakau, dnia 23 listopada 1944 r. 


Starasta Mlejski Miasta Krakau Weber Zast. Starosty Miejsklege. 


Urzędowe wezwanie. 


W myśl $ 50 ust. 2 prawa górniczego z dnia 30 marca 1944 r. (Dz. Razp. GG. 


str. 


15%) wszyscy miernicy górniczy zatrudnieni w górnictwie Generalnego Gu- 


bernatorstwa ($ 12 ust. 5 w p. m.) oraz inne osoby zatrudnione w miernictwie 


pedlegają egzaminowi 


i zatwierdzeniu przez władze górnicze. 


„0 iie Wyższy Urząd Górniczy w Krakau nie uznał jeszcze pa wydaniu prawa 
górniczego takich asbó, wzywa się je niniejszym da niezwłocznego przedłożenia 


w podpisanej placówce służbowej swych dokumentów osobistych (m. i. 


św'adectwa, dawniejsze koncesje). 
Krakau, dnia 29 listopada 1944 r. 
Urząu Górniczy 


Wołne posady 


Krawca starszego przyjmę do pracy. Kra- 
ków, ul. M'zołajska 5, m. 10. 

Poszukujemy sił roboczych na wyjazd da 
N:em'ec. Rodziny mogą jechać razem!!! 
Poszukujemy: ślusarzy, kowali, rurarzy, 
manterów, spawaczy, nitawników, taka- 
tzy, biacharzy, mechaników, instalata- 
rów elektr. araz innych fachowców me- 


talurgicznych.  Pozatem poszukujemy 
murarzy. cieśli, stolarzy | innych fa- 
chawców budaw:'anych. Zgłoszeni3 


ustne lub p'śmienne przyłmuje p. Kłę- 
bowska. Łow cz, Gdańska 26, p. Wae:lle, 
Litzmannstadt, Adolf Hitler-Str. 118, p. 
informationsburo, Kraków, Adolf H.tler- 
piatz IL 1436 
Jokarzy, frezerów, Ślusarzy | innych 
fachowców metatowych przyjmie da pra- 
cy natychm'ast inż. Kazimierz Sawinski, 
Kraków, św. Gertrudy 18, m. 1. 514 
Firma budowiana poszukuje da pilnych 
robót w pobliżu Krakowa fachawców 
ciesielskich i robót ziemnych. jako per- 
soneiu dozorującego. Warunkiem zna- 
iomość języka niem'eckiego. Szybkie 
zgłoszen:a do Gońca Krakowskiego, Kra- 
ków, „Nr. 736". 

Zatrudnię tkaczkę, najchętniej ewakuo- 
waną 2 Warszawy. abeznaną wszech- 
stronnie z pracą na warsztacie pedala- 
wym. Zgłoszenia: Miękinia (Olkówk.), 
kota Rzeszawa, dam Rozalji Wójcik. 


Ogrodnik prawdziwy fachow:ec potrzeb: 
ny da 10 morgowego ogrodn handlowego 
tuż pod Krakawem od Nowega Roku.. — 
Zgłoszen'a z grzeczności Hurtowa tyto- 
niowa, Kraków ul. Mkalajska 3. 

Karhawy doświadczony rainik patrzebny 
na stół lub ordynarię od 1 stycznia. — 
Zgłoszenia: Hurtownia tytoniawa, Kra- 
ków. ul. Mikolajska 3. 827 
Majster gremplarski | pracownicy do 
wyrohu kołder poszukiwam Zgloszen'a: 
Kraków. Kaiwaryjska 81, od 8 do 10. 
Dziewczyna potrzebna zaraz do wszyst- 
kich prac damawych, obeznana 2 kuch- 
nia, musi być czysta i uczciwa. Zgło- 
Szen:a: Kraków, ul. Felicjanek 3. Gór- 
niak, Sklep 1477 
Pracownia sukien damsk*ch przyjme u- 


czennice i pomocnice. Kraków, Lubicz 
26. m. A. 8480 
Przylmę służącą starszą lecz zdrową. 


Getowanie sprzątane, prane. Może być 
ewakuowana. Zgłoszenia pod „.130*' Biu- 
ra ogioszeń Krajna, Kraków, Adolf-H'- 
tłer-Platz 46 650 
Malarzy szyldowych, pokojowych I cieśli 
poszukujemy do prac w O. T. w Krako* 
wie. Zgł.: Peter Huber, Krakau, Lang'e- 
w.cza 22, |. 1163 
Zakłady lotnicze na Śląsku poszukują 
robotników. Zgłoszenia przyjmuje: Biuro 
Intormacyjne dla pracommków fizycz- 
nych i umysławych, Kraków, Adolf-H'tler 
P:atz 11. 2132k 
Robotnicy ciesielscy | budowlani poszu- 
k'wani do robót w okolicy Linzu i Inns- 
brucka Zgłoszenia przyjmuje R'uro 1n- 
formacyjne dla pracowników fizycznych 
i umyslowych, Kraków, Adolf H.tier- 
Paz 1T. 2142k 
Hutniczych robotników poszukują zakla- 
dy hutnicze na Stąsku. Zgłoszenea przyj- 
muje B'uro Informacyjne dla pracowni- 
ków fizycznych i umysłowych, Kraków, 
Ado!! Hitler- P!atz 11. 2143k 
Szaterzy! Transportkorps Speer przył 
mnie bieżąco szoferów Magą się "ów 
nież zglaszać kandvdac bez prawa !a 
zdy (Fiihrersche'n] Pa przejściu adpo 
wiedn'ego wyszkolen'a mogą am uzy 
skać prawa iazdy Pam'eszczeo:e, wvżY 
wienie ubranie ; płaca p g taryfy za 
pewn'one Praca na terenie Gen Guber- 


natorstwa Zgłaszać się: Krakau-Holz- 
weherstt 30 Geschäftszimmet Abt ila 
w gnd? nd 9--12 761 
Fryzjerka i fryzjer męski patrzebm 2a- 
raz. Zgłoszenia: Kraków, Karmel:cka 
45a. 757 


Milada pomecn'ca do kuchni od zaraz 
potrzebna  Zoligrenzschutz Kas'na, 
Krakau, Holzweberstrasse 55. 1041 
Trzynastoletnia da pomocy starszej pa- 
ni w domu potrzebna. Kraków, Nowa 
O!'sza, Orkana 26. m. 2. 
Patrzehna zaraz wvychowawczymi da dzie- 
ci. Zgłoszenia: Ganiec Krak. Kraków, 
„Nr. 13588''. 

Majster (mistrz) stolarski jako zastegca 
k'erown ka wa”eztatu obznajamiany z bu- 
dową warsztatu dla masowej pradukcj: 
i 3 czeladników storarskich natychmia- 
Stowe zgłoszenia: Kraków, ul. P:łeud- 
sk'ega 22. 2162k 


Pocad nosrukuła 


Warszawianka lat 40, ewakuwana z $Y- 
nem 14-ieim*m, znajomość języków (fran- 
cusk: perfekt), fortepian — szuka zaję- 
ca do dzieci lub gospodarstwa. M ejsca- 
wość obojętna. Łaskawe zgloszenia: Krty- 
styra  Jeienk'ew'czowa, p. włochy 
k. Warszawy, Goląbki, Narutowicza 11, 
lub Kraków Brodzińskiego 3 m 12, 
Szareme”0 wa. 1631 
Szofer-mechanik, prawo jazdy 2-kl . ję- 
zyk n:'em ecki poszukuje pracy, maże być 


gaz — generator. Łaskawe zgloszenia 
Goniec Krak Kraków. „Nr 8467", © 
Transportowego przeds'ębiorstwa kte- 


nown*k z Warszawy poszatkuje adpow-ed- 
niej pracy Łaskawe zgłaszenia pad 
125" Buro Ogłoszeń Krajna, Kraków. 
Adotf-H'tler-Platz 46. 665 
23-letnla &ednis wykształcenie Szuka 
pracv. Oferty pod 134“ B uro Qglnszeń 


Kaina. Kraków Ado'f-Hit'er-Piat? 46 
Dent. Techn, 17 lat nraktvki przyjmie 
posadę W adamaść: Kruków, Zw erzv- 


niecka 11, m. 14. 1370 


Sprzedaż nir»: 


RR rh 
Magiła 2 parcele po 1.000 metrów kwa- 
dratowych ohok k!asztoru pod !askrem 


sprzedam. Kraków  Flariańska 18 Il 
petra oficyna 1337 
willa II. piętrowa  uksusowv kamiort. 
A'eja Słowack'egc połowę sprzedam. 


Kraków. Fioriańska 18. II. piętra ofic 
Bierzanów parcela narożnik biiska Ka- 
tom: sprzedam. Kraków, Floriańska 18. 
H pętra oficyna. 1340 
Dam murowany dwurodzinny duży 0- 
gród, Prokocim 1'a morgi fali. W:e- 
fczka * kilka parcel sprzeda: SpotySz, 


Prokocim, P:łsudsk.ego — Długa 5. 


1227 


życiorys, 


Krakau. W zastępstwie Spannaglel. 


Maszynę do Szyc a lub główkę kuprę'za- 
raz. Kraków, Zwierzyniecka 9, m. 1. 
Maszynę da szycia lub giówkę kupię. 
Kraków, Jana 3, m. 8, III. p. 1800 
Płyty pałefonawe taneczne 1 paważne 
kupię. Oferty: Goniec Krak., Kraków. 
„Nr. 480". - 

Kiiimy, dywany kupuje | sprzedaje, Kra- 
ków, Dluga 23, Sklep Kilmóáw. 175 
Peszukujemy dabrych abrazów. Kam s. 
Kraków Staraw Sina 33 4387 
Hrezent nieprzemaka:ny 2X2 m, oraz na 
wiatrówki 3.5 m, Eupię. Kraków. Dzetla 
103, m. 4, gadz. do 9, 12—14. pa 18. 
Wysakle Śniegowce damskie (baty) Nr. 
38, araz bryczesy męskie, kupię zaraz. 
Zgl. Goniec Krak. Kraków, „Nr. 9229'*. 
Srebrne nakrycia stałowe kupuję. Kra- 
ków. Adolf-H:tler-P'atz 11, w podwarcu 
Tatry Wysokie, Chmielawski-Świerz NIV 
Zwoliński, Przewodnik pa Tatrach, ma- 
pa Tatr 1:4Q.000 Zwoliński, nowe wyd. 
obie części: T. Wysokie i Zachodnie 
kupię. Kraków, Dietla 103, m. 4, godz. 
da 9, 12—14, pa 18. 8525 
Garierohę i inne rzeczy kupuję. Kraków, 
Grodzka 47, skiep. 1399 
Akordean 2 registrami najmniej 80 ba- 
sów zaraz kupię. Kraków, skrytka pocz- 
towa 625. 8453 
Psa tresowanega dobrego stróża naj- 
chętnej w*iczura kupi: Kraków, Stra- 
dom 19 „Kupno-Sprzedaż“. 651 
Futra oraz płaszcz damski: kupię. Zgła- 
szenia Kraków, Flonizńska 18, I! p:ętro 
of'cyna. 1339 
Wzmacnlacz patefonowy o dużej sije 
kupię. Zgłoszen'a Agentura Gońca Krak 
w Bochni, ul. Krakowska 47 b. 1368 


Sprzedaż 


Maszynę krawiecką, w dobrym stanie, ta- 
nia sprzedam. Kraków, Szlak 17, m. 57 
11. piętro. 


Maszynę Singera mała używaną sprze-- 


dam zaraz tania. Kraków, Walmica 11, 
mi 15: 

Maszyna kuśnierska, w dabrym stanie. 
nowoczesna. da sprzedania. Kraków. ul. 
Wawrzyńca 3, m. 16. 1611 
Maszynę Singera krytą sprzedam tania. 
Kraków. lana 3, m. A, II] p. 

Patefan e!ektryczny markowy. w ładnej 
szafie, tania da sprzedania Kraków, 
Karmel'cka 9. oficyna, m. 14. III pętro 
Qg'adać mażna w dawa!nej porze 
Płyty patefonowe — muzyka taneczna 
1 klasyczna, przehaje z nainowszych t:l- 
mów : aperetek, oraz koiendy, sprzedam 
Kraków, Karmelicka 9. oficyjna, m 14. 
uI. piętra, cały dzień bez przerwy. 
Harmanje z tegistrami na 120, 80 i 32 
basy akazyjnie do sprzedania. Kraków, 
M:kołajska 4, mieszkamie 32. 

Szata trójdzielna, szala dwudrzwiowa, 
oraz cała syp'alnta dębowa jasna i arze- 
chowa ciemna, da sprzedania. Błoniarz, 
Kraków-Rakow'ce, wl. Żwerki 125. 
Kanla na biegucach i rawerek 3-ch ka- 
łowy sprzedam. Zgłoszenia między godz. 
1—6. Kraków, Rzeźnicza-Boczna 1l, 
m. 3. 1742 
Wózek glęboki — autko, sprzedam aka- 
zyjn'e. Kraków, Krakowska 29, m. 16. 
doluy dzwonek. 1386 
Muika-wózek dziecięcy, piękny fason, 
da sprzedania. Kraków, Krakowska 29. 
m. 5. 1387 
Kapce zakop'ańskie na skórze sol:dmie 
wykonane sprzedam. Kraków-Podgórze, 
Dabrowskiego 4, Ilp. m. 14, pierwszy 
przystanek za mostem. 

Maszynę do szycia w pięknej szafce, 
sprzedam okazyjnie. Kraków-Podgórze, 
Legionów 14, m. 8. 1354 
Ubranie wizytowe (spodnie w paski), 
stan b dobry, lisa. prawdztwy krzyżak 
syberyjski i Skórki brązowe jonaty aka- 


zyjnie sprzedam. Kraków, Starowiślna 
34, m. 11, I aficyma, II piętro. 1639 
Futro okazyjnie do sprzedan'a, męskie, 
duża wielkość. Wiadomość: Kraków, 
Pańska 9, m. 1. 1747 
Kapce dziecięce tania sprzedam. Kra- 
ków, Przemyska 2, m. 4. 2163k 


Futra damsk e (Świstak:) piękne, w b 
dobrytn stanie, okazyjnie da sprzedam a. 
Kraków, Pańska 9, m. 17, II. p. ofic. 
Fortepian krótki prastostrunny da Ćwi- 
czeń, tapczan 2-osobawy, szala komhi- 
nowana (orzech kaukaski) tanio szybka 
sprzedam. Kraków, Staszica 9, m. 2. 81 
Forteplan krótki wiedeński niezamożnej 
nauczycielce muzyki szybka, tania sprze- 
dam. Kraków Staszica 9, m. 2. 82 
Pianino słynnej marki „Petroff“ oraz 
iortenian wiedeński krzyżowy pancerny 
„Wirtha da sprzedania. Kraków, ul. 
Berka Joselewicza 9, m. 5. 607 
Garnitur mebii nk:owych i biuro ame- 
rykańskie z żaluzją do sprzedania w fif- 
m e Stefan Iglicki, Sławkowska 10 (przez 


sień). 646 
Fuire sealskinowe wobne, maszyna Sin- 
gera „Simanco“ krawiecka, wszystko 


stan b. dobry da sprzedania. Kraków. 
ul. Zwierzyniecka 12, m. 1. 
Planine Sommerfeld'a zaraz sprzedam 


Fortep.an sprzedam lub zam'enię za 
Leice Mi c ve: contaxa. Taf:ławsk:, 
K-aków. taraw Sina 27. 772 


Plaazcz zim popielaty, stan b dobry, mo- 
del, stfknia welniana, kapce damskie |! 
dziecięce, bonżurka, pantafelki zamsz 
pap sprzedam. Kraków, Grodzka 47 
Sklep 884 
Plecak, materiał pierwszorzędny, buty 
gumowe Nr. 43 (cholewy), kombinezon 
roboczy — sprzedam. Kraków, Mog'iska 
35. ad 2—5. 1045 
Sprzedaje kapce zakopiańskie. Kraków, 
smoieñsk 24. m. 4. j 
Kokosowy chodnik w dobrym stanie, 12 
m. sprzedam. Kraków, Tarnowskiego 5 
m. 7. 1158 
Sznurówkę damską, noweczesuą, p'ękną 
pólbucikn damskie, czarne. Nr. 38, obru: 
b'aty na 12 asób z serwetkam: stoławe 
nakrycie ałpakowe na 6 osób. randle a 
luminrowe sprzedam Kraków. Kapucyń 
ska 5, m 6 1642 
Elektrela-patefon walizawy (wykonan'! 
"stan b. dobre), tutne, naczynia : przed 
m'oty domowego użytku. 1 para hutós 
z chalewam. burko z fotetem (c'ema: 
dąb). kanapę i inne — sprzedam. Kre 
kau. Fnstgasse (Słoneczna) 31, m. 17. 
w scbotę 2. XII. od godz. 14—15.30 
Plekny kredens kuchenny sprzedam 
Kraków, Zamojskiego 48, m. 7. 1362 


1088 : 


Harmonia Miranda na 840 basów z 1 re- 
gistrem araz maszynę damską kryta 
w b. dobrym stanie sprzedam. Kraków 
Kalwaryjska 39/13, ofic. 1363 
Płaszcz, płaszczyk dziewczęcy, ubranie, 
sweter, buciki, kapce, bonżurkę, futra, 
kałnierz sprzedam. Kraków, Gradzka 47, 
sklep. 1392 
Płyty taneczne | adapter p'erwszorzędny 
zaraz okazyjnie sprzedam. Kraków, Kal- 
waryjska 6, m. 5. 1461 
Lekarzawi sprzedam komyfet instrumen- 
tów kostnych i brzusznych, oraz kamglet 
g mekolog'czny w sterysizatorach. Oferty: 
Gontec Krak., Kraków, „Nr. 1606". 

Futra kryte damskie, modne, walne araz 
łutro jasne popielate szynszyle. Kraków 
M'chaiowsk ego 2, m 7. 1629 
Wózek-autka, wózek sportowy na laży- 
skach kuikowych, rowerek dziecięcy da 
sprzedania. F. Pactwa, Kraków, Grodz- 
ka 2. 688 
Na Mikolaja Kamis Piac Matejki @ pa- 
leca futra, blamy, lisy, obraży, pańcza- 
chy, buty. b.eiizmę i t. p. Ceny zmi:żone 
Pateton szalkawy otygina'ny Garrard, 
pekry mebel na dwa g'ośnbi — aka- 
zyjnie sprzedam. Kraków, ul. Stradom 
25 m 9. 495 
Parasolkę skladaną okazyjnie sprzedam. 
Kraków, Bracka 13, m. 3, Il p. godz. 
15—17. 1220 
Futre męskie marenga, spád mutriety, 
na średniego, futro damskie, Źrebce 
francusk'e, podpinki na koidrę, kilimek 
mały ładny, koperty na kałdtę, do sprze- 
dania. Kraków, Wielopole 10, m. 18, 
11. ofic. I. p. 1266 
Tanie do sprzedam'a: szafy, szatki noc- 
ne, biutiko, stoty, krzesła, półki kuchen- 
ne, wieszak stojący, Kraków, Lorefań- 
ska 5, m. 4. 8664 
Singera maszymę szafkową bardzo pięk- 
ną, ostatni madel, sprzedam. Kraków, 
Diuga 74, wtjście z wicy, Pralnia. 

Nurki dwa modne, piękne i kurtkę dam- 
ską brązową na watalinie sprzedam 
Kraków, Garbarska 7/4 schody na prawa. 
Plece żelazne wykładane szamatem — 
oszczędnościowe — dwa większe i ieden 
mniejszy, ewentualne z rurami i lan- 
kam: okazyjnie do sprzedania. Kraków, 
Karmejoka 31, portier wskdże w godz - 
rach 8—4 papoludru. 1373 
W pieknej malej szafce patefan ejek- 
tryczny okazyjnie do sprzedania. Ogią- 
dać od 12—15 i 18—20. Kraków, Pod- 
górze, ul. Benedykta 11, m. 3, 1452 
Wallzki pierwszorzędne i skrzynki dyk- 
towe sprzedam tan'o. Kraków, plac Zgo- 
dy 2, m. 10, między 8—10. 208 
Sprzedam toaletę (orzech kaukaski), kre- 
dens kuchenny, wieszadła z lustrem. R. 
Me'selsa 6, m. 4. 1598 
Maszynkę do liczenia, stan pierwszo- 
rzędny sprzeda: Kraków, Zwierzyniecka 
6. m. 21. 1626 
Syplalnia p'ękna, wykonanie bardzo so- 
lidne, kolor ciemny i jasny, szafa dę- 
bowa dwudrzw'owa | ciemma wiedeńska 
dwudrzwiowa da sprzedania. Kraków, 
Podgórze, Stana Mastowa 6. 1625 
Kapce orygina!ne zakopiańskie, sol:dne 
wykonanie sprzedam. Kraków, Podgórze, 
Lmanowskięga 41, m. 1, przedlużen'e 
ul. Lwowskiej, 1722 
Materace wiósienne (trzy poduszki), sef- 
wis stołowy na 6 asóh, ponce!ana karls- 
badzka, walizę skórzaną, sweter z b'alej 
angory i dwa garnitury kryształowe na 
ciastka sprzedam. Kraków, ul. Staro- 
wigna 66, m. 5. 1723 
Futra ocelaty, walne, płaszcz zimowy, 
granatowy, kobnierz kangurowy dla śred- 
niej szczupłej, spodne narciarsk*e mę- 
skie, tanio sprzedam. Kraków, Dębn'ki, 
Ryrek 5. m. 3, - 1724 
Parefon wal'zkowy ..Palliard'" dwusgrę- 
żynowy, p'erwszorzędny, okazyjnie sprze- 
dam. Kraków, Krzywa 13, m. 11, lip. 
ganek. _ 1727 
Wózek z lalką i pościelą — wózek-autka 
luksusowy sprzedam. Kraków, Krzywa 13 
m. 11, Il. p. ganek. 1726 


o Z K 


Noclegi 


Nocleg! przyjezdnym Kraków. Św Se- 
bast:ana 34, m 2 9638 
Naclegi: Kraków, Starowiśina 28, nt. 23. 


Nauka i wychowanie 


Wyucza się w krótkim czasie w kursie 
1 indywidualnie języka niem eck.ega 
francuskiego ang:elskiega, węg:erskie- 
go i rosyjskiego. Kanwersacja, korespon 
dencja, tlumaczen'a. także pomat w na- 
uce ze wszystkich przedmiatów  Zgła- 
szenia w sekretariacie ad godz. 8—12 
i: ad 15—19, Kraków Jana 2, m 17 

Ucznlawie śpiewu sol. i gry na forte- 
pianie Szkoły Muzycznej im. St. Moniusz- 
k we Lwowie, mogą pobierać naukę 
abecnie w Krakowie. ul. Księcia Józefa 9. 
Francuskiego udzieiam starszym dz':e- 
ciom i młodzieży. Zgłoszenia: Kraków, 
ui. Karmelicka 8, JI, m. 8, godz. 10—11 
pze dpołudn:em. 1375 


Różne 


Plecaki wykonuje solidnie. Kraków. Le- 
leweia 14 m. 2. 645 
Patefony, rowery, maszyny, aparaty na- 
prawia Zakład mechaniczny, Kraków, 
ul. Szlak 14. 8906 
Pa wypadku przy pracy kaleka na pra- 
wą rękę prosi a pamae w postaci sta- 
rej garderoby pad adres: A. S. Kra- 
ków. ul. Szeroka 33, m. 6. w godz. 
popał. 415 
Wdowa po inżynierze znanej radziny, 
spalona prasi a ciepłe ubranie, palta, 
buciki nr. 38. bieliznę. Kraków, Szpital 
św. Łazarza, w kancelarji, dla W. B. 
Dla dzreci 3 i 6 lat (chłogczyk:) proszę 
a odzież, płaszczyki, bielznę i kace, 
a także ciepiejszą damską garderobę. 
Ewakuowana z Warszawy, zniszczona, 
mie posiada nic. Łaskawe przesyłki pra- 
szę kierować: p. Skawina, wieś Juszczy- 
ce. Nr. 17 dia Grzymały. . 1077 
Skradziono z baraków na Siąskie] w nie- 
dzielę 26. X1. akolo godz. 19 czarek 
wiiczura (suczka) z jasną piersią, pał- 
rocznego, wab'ącego się „Zita“. W ado- 
mość datyczącą sprawcy wzgl. o miej- 
scu pobytu psa kierować na ul. S!ąską 
(Hufe'andstr.) 20, tel. 21751 lub da po- 
licjj kryminatnej. Ostrzega się przed 
kupnem Za odprowadzenie nagrada. 
Zaginął pies Aerdaie Terier na p:antach 
przy ul Gertrudy dnia 27. XI. Odprowa- 
dzić za wysokim wynagrodzeniem: Kia- 
ków. ul. Zie:ona 8, m. 17. , 1160 
Deniystyczny technik. posiadający kom- 
pletne urządzenie gab'netawe i techm-, 
czne, uprasza uprawnionych dentystów 
z Warszawy (bez gah'netu obecnie), zga- 
Uzających się eweniualnie na wyjazd, a 
skomun'kowanie się celem współpracy. 
Zgł.: Goniec Krak., Kraków. „Nr. 1581". 
Fachawca z kapitalem do działu kw'ato- 
wo0-naszennego szukam. Lokal araz kon- 
cesję da prowadzenia kwiaciarni i na- 
sion posiadam. Zgł. do Gońca Krak. Kra- 
ków, „Nr. 8466“ 

83*/a-Inwallda wojenny z 39 t (brak pi 
ebi, kontuzja głowy) ewak. z W-wy 
osi o płaszcz, spodnie, bielizne Kra- 
*ów, Szpital Kopernika 17 Oddz Va H 
trabawski 530 
akunwany 'nt. emeryt 77 letni z Żaną 
J0-letnią proszą bardzo zamożnych pań- 
wa a obady. Wadomość: Kraków, ul. 
toletek 12, Dam Starców, pokój 85, 1. p. 
Warszawianka, żona oficera prosi 0 ja- 
kiko!w ek ciepły plaszcz, ciepłą bieliznę, 


fa Kamery 


Zginął pies owczarek odmiana „Puli“ 
(długowłosy, popielaty). Znaiazcy duża 
nagnoda. Zgłoszenia: Kraków, Karmel:c- 
ka 18, m. 6. 1743 
Kte fachawo naprawi maszynę pańczo- 
szniczą i trykotarską. Zgi.: Goniec Kra- 
kawski, Kraków, „Nr. 1582''. 

Wykonują wszelkie prace szydeławe, 
oraz na drutach, szybko, tanla i solidnie. 
Kraków, Pańska 9, m. 17, II. p. olicyny. 
Zginął pies Spaniol dm. 26. XI. 1944, 
brązowo-biały. Za adprowadzenie lub 
wskazanie miejsca pobytu wysoka na- 
groda. Kraków, Rynek Kleparski 9, m. 13. 
Firma H. Mormann, zakłady malarskie w 
Demhi'e wzywa calą swą załogę o poda- 
mie adresów i da podjęcia znowu pracy. 


Poszukiwanie się wzajemne 


Glęhocka Krystyna lat 25, z Warszawy, 
ul. Lwowska 4, m. 5, w Pruszkowie mę- 
dzy 6—12 X. oddzielona od rodziny, po- 
szurk'wana. O każdą wiadomość uprzej- 
mie pros: Dr. Reguła, Kraków, ul. La- 
retańska 5, m. 3. 

Inż. Butklewicz Aleksander z Warszawy- 
Żołiborz, prosi a wiadomości a nasię- 
pujących asobach: inż. Wi.ikicki Józef, 
Hoża 9, Kaltmowski Karol, Mickiewicza 
30, Moncewicz Wi:k'orja, Bielany, Krze- 
mska Kazimiera, Krasińskiego 29. Ła- 
Skawe iniormacje uprasza przesłać: Kra- 
ków, Piekarska 4, Z. U. S. 3018 


Przedpelska Helena i Krystyna blagają 
lokatorów domu Lindneja*16, z Warsza- 
wy, a jakiekolwiek w:adamości o rodzi- 
cach Konstantym i Feiicji Przedpelsk:ch. 
Wiadomości k.erować: .Wohmiager Kauls- 
dorf Berlin-Kauisdorf am  Schle.piuhl 
Benin 1. 822 
Manleckich Stefanji i Leanarda, zam. w 
Warszawie, Ogrodowa 16, paszukuje s:0- 
stra Zofja Hryn.ew czowa. Pi!ne zgłosze- 
nia pod adresem: Kraków, ul. Kasprow:- 
cza 10, m. 3, Gnubenthal Balbina, d:a 
Hryniewiczowej. 338 
Iwańsklego Józefa, ur. 19. XI. 1898 r. w 
Warszawie, zamieszk. ul. Próżna 14, 
m. 12, poszukuje siostaa Zielińska, abe- 
cm:ę Grodzisk Mazowiecki, Plac Legjo: 
nów 6, m. 10. 1135 
Moczulska Maria z dziećmi poszukuje 
Mieczysława Moczulskiego, zam. Warsza- 
wa, ul. Wolska 1654. W:adomośc:: Kra- 
ków, Garbarska 4, m. 15, u pp. Wandor. 
Moczuiska Marja poszukuje siostry Stely 
Hofschmeder z 2-ietn.m synkiem M'e- 
ciem, zam Czerniaków, Miasto-Ogród, ul. 
Gopiańska 42. Wiadamości: Kraków, ul. 
Garbarska 4, m. 15, u pp. Wandor. 


zlembicka Jadwiga poszukuje Wandy 
Chodkowskiej z Joanną, calej rodz:ny 
wraz z siostrą Sachaczewską Pelagją Z 
córką. W adamośc: kierować: Skarżysko- 
Kamienna do R. G. O. i Pruszków, uł. 
Namiow.cza 41, m. 3, Em'ija Kmita. 
Sammowlcz Wladysiawę, ul. Ziema 4, 
m. 34, Janinę Tatar, ul. Hoża 86, pa- 
smrkuje Helena Czarnecka, Kielce, ul. 
Ogrodowa 3, m. 2. 1367 
Nienałtawska Aleksandra poszukuje s:a- 
stry Anieii Skotn'ckćej, Topiel 4, oraz 
Jmmji i Józefa Olesińskich, Senatorska 
10 i Jana i Heleny Nienałtowskich, Ko- 
szykowa 30. Wsze!kie wiadomości pro- 
szę kierować: T. Pieczarkowski, Kra- 
ków, Bataniczna 6, m. 22. 1372 
Peszukujemy rodziny Serafinaw'czów z 
Mostówk: k. Warszawy. Hania w Kra- 
kow:e. Brak w'adomości a Jurky. Kuza 
Kraków, Plac WW. Świętych 10. 


Władysław Kazimierz Karczak z Żalibo- 
rza, Mickiewicza 22a, m. 1, poszuk wany 
przez Zolję Karczak Biatanową, K'eice, 
Złota 8, m. 6. 1602 
Alina Staniszewska, Warszawa, ul. Ka- 
zim erzawska 50, widziana w Pruszkow.e 
2 X. chora, z sywkiem Markiem. oraz 
mąż jej jerzy Staniszewski, poszukiwani 
są pizez Zofję Korczak Biatonawą, Kiel- 
ce, ul. Złota 8, m. 6. Ktokolwiek wie- 
działhy coś o losie tych aśób gorąco 
pnoszony jest a danie wiadomości. 

Poszukuję żyma Edwarda Marszyckiego 
lat 44 z Woiymia, administratora ma- 
jątku hrabiny Kosakowsk'ej. Zgloszen'a 
pod adresem:. Marszycki Mirosław, wies 
Donosy, gm. Kazimierza Wielka, paw:at 
Miechów. 1322 
- za 2 Rawy Ruskiej: Marjana Bar- 
bara. Z Żu:awna: Ks. Adaifa Zamazaia, 
ewakuowanego da Krasna, ul. Korczyń: 
ska 280, u p. Kusibów, Władysława Ko- 
zakiew'cza, Sokołów koło Rzeszawa, Sta- 
nisława Kozakiewicza, Majdan Zbydn,ow- 
ski pow. Krosno. Z Warszawy: Pola- 
kowskiego Eugeniusza, Grochów, Ka- 
morska 60A, m. 6, lub Wolska 104, 
i Bielecka Eugenię. Żoliborz, Niegoiew- 
skiego 21. 


Oflag iI D. (4), Gross-Born, 
l-14'1, 1590 
Domańska Magdalena Krystyna, pracow- 
miczka Zarządu P. C. K. w Warszaw:e. 
zam. Puławska 46, zaginęła 27 wrze- 
śnia. Ktokoiwiek wódziałby ją po tej 
dacie lub wiedział a da!szym jej los.e, 
proszony jest gorąco zawiadomić rodz'- 
nę: Domańska Marta, Sosnowitz 0. S. 
Firma H. Diete! lub W. Okońska, weś 
Maszyce, paczta Ojców, gm. C'anow'ce 
Inż. Karnackiege Zygmunta z żoną Jan- 
ką i jej ojca Kęsiaka z Warszawy, Fran- 
ciszkańska 12, m. 11 poszukuje Irena 
Karasińska, Landzkarona kalo Krakowa, 
ul. św. Jana 24. 1458 
Szpitale, Ofragi. Obozy! Rodzice i sia- 
stra poszukują lekarza Andrzeja. Weryby 
z Warszawy, ul. Akademicka 3 Wszel- 
kie wadomości: Kraków, nl. Groble 3. 
Pamorska. "1069 
Wirski Juljusz (Rembertów) ab. Łyszko- 
wice, kola Łowicza (Cukrownia), szuka 
żony Heleny i córeczki Barbary lat 6, 
(z Grzybowskie 56). 

Gąsowską Janinę Eugenię z Warszawy, 
Długa 46, m. 25, poszukuje matka, Sta- 
nisława Gąsowska, Kraków, Plac Matejki 
3, m. 11, u p. Kraus. 1782 


Zguby — kradzieże 


Zguhlano dnia 14. XI. rękawiczkę ircho- 
wą na linii Grodzka—Pose;ska da tram- 
waju trójki lub w tramwaju ladącym, w 
stranę Podgórza do ul. Bednarskrego. 
Łaskawy znajazca proszony a zwrot za 
wynagrodzeniem. Kraków, Lwawsika 11, 
maia ao 1746 
Zgublano 21 listopada 1944 pam ędzy 
ul. Miadawą a Dietiowską: Kennkartę 
Bescheinigung, Arbeitskartę, wydane w 
Krakow'e na nazwisko Morawska Leoka- 
dia, dowód asebisty na nazwisko Paty- 
kowska Jadw'ga, atez drobiazgi i zdję- 
cia. Praszę a zwrat dowodów i zdjęć. 
za wynagrodzeniem. Marawska Leoka- 
dia, Kraków, ul. Qarncarska 2, m. 10. 
Skradzlana Kernkartę Nr. 555360 wy- 
staw oną w Warszaw'e na nazwisko An- 
ton ny z Meraczyńckich Giersz oraz do- 
kumemty Ubezpieczałn: Społecznej w 
Warszawie na imię Roleslawa Giersza. 
Prosimy o zwrot za wynagrodzeniem: 
Kraków, Zielona 4, A. Gli lub gm'na 
Przytów Kreis Radomska. 1185 
Zguhiena na odcnfw Wawe!-Stradomska 
początek Krakowskiej kapec dziec'ecy 
Zna:azca zwróci: za wynagradzen em: 
Kraków, Kruprecza 11a, ocyny, m A. 
Zgublana Kernkarię wystawarą w Kra- 
kowe na nazwisko Halina Stich, Kra- 
ków, Murowana 6. 1509 
Zgublane dokumenty: Kennkanta Karta 
Pracy i zaświadczenie Firmy So-Go w 
Krakowie. opiewające na nazwisko Marii 


Wydawnictwo „Gonioę Krakowski”, (Kraków, Wielopole 1, — Teloion 22061, 
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Zaw'adomić: Kpt. Niemesz' 


S.p. 
JÓZEF MALSKI 


kierownik pociągu 


zmarł Śmiercią tragiczną dnia 24 d- 
stopada 1944 r. 


Pogrzeb odbyt się 29 listopada b. r. 
w Krakowie na cmentarzu rakowit- 
kim, o czym zawiadamia pogrążona 
; w mutku 

Rodzina 


Ad 


ę $.p. 
DOROTA GŁOWACKA 


ewakuowana z Warszawy 
| stanu wcinego, przeżywszy Y7 lat, 
opatrzona św. Sakramceniamu ¿matla 
| dn:a 22 paździenika 1544 1. 
M zwłok: zostały pochowane na cmen- 
tarzu w Krzyżu, gmna Lisia Gora, } 
U pow. Tarnów, 9 czem zawiadamia 
krewnych i znajomych 
Szplial Powlatowy w Tarnowie. 


Sap: ; 
MARIA KUHNKE 


ewakuowana z Warszawy 
| wdowa, przeżywszy lat 82, opatrzo- 
| na św. Sakrameniami, zmarła dnia 
22 pazdziern ka 1944 I. 
g Zwloki zostały pochowane na cmen- 
| tarzu w Krzyżu, gma L:s.a Góra, 
M pow. Tarnów, o czem zaw.adam:a 
krewnych i znajomych 
Szplia! Pawlatawy w Tacnawie. 
| DR o E i. 
Za spokój duszy Ś. p., 
Tadeusza Setnera 
Haka w p.erwszą boiesmą roczn'cę ! 
jego Śmierc: odpraw.0ne ZOSian:e 
| w poniedziaiek dn. 4 grudnia 1944 r. 
oo godz. 8 rano w kościele św. Mi- 
kalaja 
Nabożeństwa żałobne | 
na które zapraszają Koiegów, Zna- „ 
jomych, Krewnych i Przyjaciół 
1578 Rodzice | Radzeństwa ; 
UDE CZTERO EO EE”. TB 


Za spokój duszy $. p." 
ukochanej żony i s.ostry 


Emilii Rachwałowej 
z Rachwałów 


i która zg.nęla tragiczną Śmiercią w 
Warszaw:e w dniu 15. IX. 1944.1. 
przeżywszy iat 21, odpraw:one ZO- j 
stane nabożeństwo żalubne dn.a 4 ' 
KII. 1944 r. w kościeie paraczainym 
w Dębmkach o godz. 9:tej rano, na 
który te smulny obrzęd zapraszają * 

pozostań w nieuiuionym żaru 


Mąż, Siostra, Hracla | Rodzina 


Za spokój duszy Śp. 
Ludmiły, Barkary 
KLEMENSUWEJ 


jaka w pierwszą bolesną rocznicę 
śmierci, zostanie adprawione 


Nakożeństwo żałokne 


w kościele św. Wojciecha (Rynek 
Główny) dnia 4 grudnia a gadz. 
$8 mej rana, 


Za spakój duszy Najdrnższej Matki 
śp. 


Marji z Fogelmanów 


DAHLKE 


w pierwszą bolesną rocznicę Śmier- 
ci, adprawione zostane 


Nahożeństwo żalzkne 


w kościele N. P. Marji dne 4-go 
grudnia br. o godz. 11, w kaplicy 
N. S. Jezusow*go, o czem zawa 
damia 

Córka 


Biuro 
iniormacyjne 


dla pracowników fizy- 


cznych I umysłowych 


dotychczas 
Krakau, Grodzka 60, 


obecnie: Krakau, 
Adoif- Hitler - Platz 11. 


Otwarto od godz. 8 —17. 
W niedziele od 10- 18: 


R6ESHĄZESK 


encykiopcd]e a!humy 
kupuje — piaci wysok'e Ceny 


Antykwariat S. ADAM 


Kraków, Szpitalna 16 (róg Tomasza). 


EE zai 


Dom komisowy 


Kraków 
Stradom 16 


U 
sprzeda bardzo korzystnie futra. 


lisy, błamy, skórki futrzane, gar- 
derobę, dywany, kilimy, firanki, 
harmomje, zegarki makowe, fata- 


aparaty, pate.any i wiele różnych 
przedmiatów. 
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Wytwórnia Mebli 


nbuwie 36. Kraków, św. Jana 13, m. 35 | Rrmpa:skiej, zam. w Krakowie, Rękawka KRAKÓW, ul. STAROWIŚLNA 35. 
1528 "35. 1608 
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